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Przemówienie Mołoto 
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w 31-rocznicę Wielkiej Rewolucji Listopadowej 

wygłoszone na uroczystym posiedzeniu Moskłewskiej . Rady Delegatów Pracujqcych 
MOSKWA <PAP). Na uroczy~tym posiedzeniu rady moskitwskiej dn. 6 listo­

pada 1948 roku wicepremier i mia._._ __ _•raw zagranicznych ZSRR Mvłofow 
wygłosił następującą mowę: 

Towarzys21e! 
Obchodzimy dzisiaj 31 rocznicę Rewo­

lucji Soc.i·alistycznej w naszym kraju. Ma 
sy pracujące Związku Radzieckiego wita­
ją tę rocznicę wielkiej rewolucji chlubny· 
mi zwycięstwami trzeciego decydującego 
roku pięciclatki powojennej. Szerzy się i 
wzmacnia współz~w,1dnictwo socja.lmty­
czne w klasie robotniczej, wśród chłopów 
z kołcho'lów, w ,,;z.eregach inteligencji ra· 
dzieckiej, 7 dniem każdym mnożą się suk· 
cesy narodów ZSRR w dziele budownictwa 
komunizmu. 

Realizacja wielkich planów 

Rewolucja Lis~<JpQdowa rozpoczęł~ roz· 
bicie systemu kspitalistycznego, lecz w 
przeciągu blisko trzech dziesięcioleci Zwią 
z~k Radziecki był jedynym krajem socja­
hzmu. 

Siły demokracji rosną 
Pfl drugiej wojnit> światowej odpadły 

od kapitalizmu takie kraje Europy jak 
Polska, Rumunia, Czechosłowacja, Bułga· 
ria, Węgry, Albania, Jugosławia. Giranty­
c.znymi krokami posuwa się naprzód ruch 
narodowo·wyzwo;t-ńc~:v w kraja.eh zależ· 
nych i kolonialnych. Nie bacząc na żadne 
p1zeszkody rosną i hartują się siły demo· 
kratyczne w walu~ z siłami reakcji w kra• 
jach kap1talizmu. 

Twórczfl wysiłki ludzi radzieckich zmie­
rzają ku realizacji wielkich pła-nów, roz­
woju przemysłu i gflspodarki rolnej, pia· 
vów na n;ebywałą skalę 0 niebywałej do- Zwiększa się rora:i: hardziej autorytet 
niosłośc:. W naszych oczach rośnie potęga międzynaH>dowy ZSRR jako głów11ej ostoi 
t.konomiczna Związku Radzieckiego, pod· <rbozu demokrntycznP-go i s:ntyirn-pe-riali­
D()Si się nieustannie dobrobyt materialny stycznego, przeciw-stawiająctlgo się obo· 
naszego narodu. zowi imperializmu i agresji. 

Coraz bardziej wzmacnia się przyjaźń Pod wielkim szandarem Lenina-Stalina 

które wyłoniły się w związku z posuchą 
i nieurodzajem w 1946 roku, to już w dru­
gim roku pięciolatki sytuacja poleps~yła 
się na całym froncie gospodarczym. 

W r. 1947 przemysł nasz nie tylko wyko 
nał, lecL i znacznie . przekroczył plan rocz· 
ny. W rezultacie wykonano też w cal.ości 
cgólny plan 2 pierwszych lat pięciolatki 
powojennej. Wielkim osiągnięciem 1•.arodu 
radzieckiego był fakt, że już w końcu 
ubiegłego roku prztmy~ł nasz podniósł 
się do poziomu przedwojennego Hl40 r. 

W tym stanie rzeczy decydujące znacże­
nie dla wykonania pow•)]Pnnego :~tn··m pię 
cioletniego ma obecny trzeci rok pię~;_olat­
ki. Od sukcesów naszej pracy, od pracy 
0rganizacj: partyjnych, związków zawo­
dowych, Komsomołu zależy wykonanie 
całe i pięciolatki i - co jest szczeg >lnie · 
ważne - możliwość przedterminowego 
jei wykonania. Wiemy zaś, że idea przed­
terminowego wvkonania pięciolatki we· 
52.ła głęboko "'8 świadomość klasy robotni„ 
czej. 

Cały kra; stanął na apel 
robotników Leningradu 
Już w roku ubiegłym robotnicy i robo­

tnice Leningradu zaapelowali do robotni­
ków i robotnic całeg0 kraju o wykonanie 

narodów ZSRR natchnionych patriotyz- naród nasz kroczy n·1przód patrząc z sa­
mem rad?-ieckim. przepojonych bezgrani· 1 tysfakcją na m1nibne lata bohaterskiej wal 
cznym zaufaniem i miłością do stalinow· ki i chlubnych zwycięstw. pełen zaufania 
skiego kierownictwa naszego kraju. w s.wą przyszłość. 

Rzecz oczywista. nie zadowolimy się o­
siagnietymi iuż sukcesami. nie zapomni­
my również o tym, że w szeregu gałęzi 
ciężkiego i lekkiego prze>nvsłu. w któ­
rych dot:-1·~hcza~ daje się odczuć zniszcze­
nie okresu woiennei:ro. nie osiattnieto ie­
szcze poziomu orzedwoiennee:o. i że ie­
szcze r,ie wszedzie walczy sie iak należ·v 
o poprawe iakości brodukcii orzemysło· 
wei. Dotvchczasowe · osiaimięcia nozwolą 
nam zarazem nrzvśui.eszvć ro;>,wói tych 
~ałezi przemysłu, które nozostaia w tyle 
i zapewnić przedterminowe wvkonanie 

pięciolatki w przeciągu 4 lat. Apel ten sp<>- niecioletniego powoiennel?o planu prze-
tkał się 7 iak 111jszcrszym oddźwiękiem. : mvsłoweiro. 

Na no"'7ym etapie 
drogi 

Osiągneliśmy tyle, że w pierwszym Partia wzywa nas. bvśm:v szli naorzórl 
kwartale bież. roku nie było zwykłego - byśmy ieszcze lepiej organizowali 
spadku wydajności produkcji przemysło· i rozwijali w posz.czególn:vch przedsie­
wej w porównaniu z ostatnimi mie.~iącami biorstwach i kołchozach planowa walke 
poprzedniego ,:oku. w - tym roku przemysł o wykonanie pięciolatki w przeciągu lat 
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U podetaw całej pracy naszego narodu I gospodarki na.rodowej. Powinniśm)' jak 
po zwycl~skim zakcńczeniu wielkiej woj- najrychlej zaleczyć rany, zadane t>rzez 

ny o wolr ość ojczyzny, leżą znane wytycz- wroga. oraz przywrócić przedwojenny po· 
ne tow. Slalina: :..iom rozwoju g!>spodarki narodowej, z 

nasz pr:i:echodzi z kwartału do kwartału, · czterech. 
\\-ykonując z nadwyżką ustalone zadania. 

•• Po :ro.kończeniu wojny zwycięstwem tym, by w 1.1ajbliższym czasie poziom ten ,.,.,. 
nad wrogami, Związek Radziecki wkro- znacznie przekroczyć, podnieść dobrobyt 

czyi w nowy pokojowy okres swego roz· materialny narodu i jeszcze bardziej wzmo 

woju go.-podarczego. Obecnie naród ra· cmc potęgę militarno-gospodarczą pań· 
dziecki, umocniwszy zdobyte pozycje, stoi stwa rad-..ieck!ego. 
przed Ladaniem dalszego marszu naprzód 
ku nowym sukcesom gospodarczym. Pięciolatkę wykonamy 

w cztery lata 

W pierwszycp 9 miesiącach, ogólna pro­
dukcja przemysłowE- .wykazała wzrost o 
27 proc. w stosunku do odpowiedniego 

okresu r u.b. 
Ten ieden fakt świadczy, iak szvbko 

nostepuie odbudowa powoienna i. rozwói 
gospodarczv naszei?o państwa. Świadczy 
o tym również fakt. że w roku bi,eża­
cvm or1emvsł nas;;: utrzvm11ie sie na po­
ziomie, któtv o 17 nrocent przewvższa 
poziom nrzedwoienneito roku 1940. 

Odbudowie i wzrostowi orzemvsłu to­
warzvszv podnoszenie dobrobytu mate-

ZSRR i państwa demokracji 
ludowej przodują światu 

w odbudowie 
W Związku Radzieckim odbvwa sie o· 

gólny i nieustannv rozwói nrzemvsłu kle 
rowanv przez naństwo socialistvczne. O­
becnie na te drorre wkroC'T.vłv także kra­
ie demokracii ludowei. Nie można te~o 
Dowiedzieć o krajach kapitalizmu. iak­
kolwiek kraie te dezn:!łv """kutek wohrn 
bez porównania mnieis'7.vch s-,;kód ni-7 
ZSRR i oaństwa nowei dem(\kradi. W 
Stanach Ziednoczon:vch przemvsł nie wv 
nosi ohP-cnl„ na•.vet 80 procent t"""f' coś­
my widzieli w 1943 r: irdv. d·~ieki ol-

Nie możemy ograniczyć się jedynie do 
umocnienia tych pozycji. Doprowadziłoby 
to bowiem do stagnacji - powinniśmy 
lnoczyć ·falej naprzód, ażeby stworzyć wa 
runki dla nowego ,potężnego podniesienia 

Wszyscy widzą teraz, że ludzie radziec- rialneg:o klasv robotniczei. Fundusz pła­
cy skutecznie reali:'ują ten program sta- cy zarobkowei robotników i pracowni-
linowski umocnienia zdobytych pozycji i ków umvsłowvch w roku h ;n?:arvm pra- <Dalszy ci'ło na •;.tr ą ~- 1 

dalszego marszu naprzód ku nowym suk- wie dwukrotnie przewvższa fundusz pła- it••••••-•••--•lllilll-----• 
Do 

Generalissimusa 
Józefa Stalina 

Moskwa 
W 31 rocznicę Wielkiej Socjalistycznej Re­

wolucji Listopadowej przesyłam Panu, Panie 
Premierze, jak również narodom Związku Ra­
dzieckiego najserdeczniejsze pozdrowienia 
w imieniu swoim własnym i rządu Rzeczy- · 
pospolitej. 

Wielka Socjalistyczna Rewolucja Listopa­
dowa, która przyniosła wolność narodom 
Związku Socjalistycznych Republik Radziec­
kich zapoczątkowała nową erę we wzajem­
nych naszych stosunkach. · Armia Radziecka 
wyzwoliła nasz kraj spod jarzma hitlerow­
skiej okupacji oraz stworzyła warunki dla 
przebudowy ustroju w duchu sprawiedliwoś­
ci społecznej. 

Jestem szczerze przekonany, że dalsze po­
głębienie współpracy pomiędzy Rzeczpospo­
litą Polską a Związkiem Rl\dziec~im będzie 
jak i dotychczas owocne dla obu naszych 
zaprzyjaźnionych krajów i dla dobra pokoju 
światowe1to. · '--> Józef Cyranldewlet1 

resom gospodarazym. Jeśli plan pierwsze- cy zarobkowei z 1940 r. Rozwiia sie na 

k l 
· ł szeroka skale budownictwo · mieszkań . 

go ro u pięcio atki powojennej me zosta szkół, szpitali. domów W-Vooczvnkowvch, 
w całości wyk<:n~ny, ?o w c~ągu pierwsze- instytu;.;ji kultur:ilnych. Przyjęty w pla· 
go roku po. wo1me zuzyto wiele sił na I?rze nie oiecioletnim rozle!!ły nroP'ram nonra· 
wekslowanie przemj~łu z to.rów WOJ~n- wy bytu mas pxacuiacvch i warunków 
nych na tory rozwo]U pokoJowego, Jak lich pracv wykonywany iest z nowodze­
również wobec dodatkowych trudności, niem. 

... 1 ... „„„„„„„ ... „„„„„„„„„ .... 

Depesze gratulacyjne 
Do Pana N. M. Szwernika 

przewodniczącego Prezydjum Rady Najwyższej ZSRR - Moskwa 
Proszę o przyjęcie z okazji 31-ej rocznicy Wielkiej Socjalistycznej . Rewolucji Listopa­

dowej moich najlepszych powinszowań wraz z najserdeczniejszymi życzeniami pomyślnoś 
ci dla narodów Związku Socjalistycznych Re publik Radzieckich. 

Historycznemu zwycięstwu Wielkiej Socjalistycznej Rewolucji Listopadowej i potędze 
Związku Radzieckiego zawdzięcza i nasza Ojczyzna swoją wolność i swoje odrodzenie. 

Naród polski - pomny wysiłków Związku Radzieckiego w obronie wszystkich naro­
dów ·uciskanych i gnębionych przez międzynarodowy imperializm - pragnie dać w dniu 
dzisiejszym wyraz swemu gorącemu pragnieniu prowadzenia w oparciu o wieczystą przy­
jaźń i sojusz z narodami radzieckimi dalszej walki o zapewnienie trwałego pokoju oraz 
sprawiedliwego ustroju społecznego, najlepszej ręko.imi pomyślnej i szczęśliwej przy­
szłości wszystkich wolność miłufacYch narodów, · '-> Bolesław Blenlł 

Do Pana 

W. M. Mołotowa 

spraw 

vicepremiera 
i ministra 

zagranicznych ZSRR 
Moskwa 

Z okazji 31-ej rocznicy Wielkie.i Socjalis­
tycznej Rewolucji Listopadowej proszę przy­
jąć Panie Ministrze moje najlepsze powin-· 
szowania. 

Wielka Socjalistyczna Rewolucja Listopa­
dowa uznała w pełni nasze prawa do nie­
podległości. wolnego bytu i stworzyła warun­
kt jak najściślejszego zbratania naszych naro 
dów. 

Zacieśnienie więzów naszej przyjaźni t s;o­
juszu oraz pokojowa współpraca Polski ze 
Związkiem Socjalistycznych Republik Radzie 
ckich w walce z podżegaczami wojennymi 
stanowi niezachwianą podstawę sprawiedli . 
wego pokoj·~ i nowszechnego bezpieczeństwa. 

~} 2'711:...knt 'Modzelewski 



t.1'r 306 

Przeftlówienie /Yolotowa 

ZSRR na drodze do komunizm.u 
(Dalszy ciąg ze str. 1-ej) 

brz:vmim zamówieniom woiennym, osiair­
nał on swój najwyższy uoziom. Mimo to, 
zyski amerykańskich spółek akcyjnych 
wzrastają w dalszym cia2u. Podczas, irdy 
w 1939 r. zyski te WYJlosiły 6,4 miliarda 
dolarów rocznie, w roku ubiedym zyski 
monopoli amerykańskich doszły blisko 
do 30 miliardów dolarów. 

Z druidei strony ułaca zarobkowa ro­
botników amervkańskich w ostatnich la­
tach ostro odbie2a od· wzrostu cen, co 
dowodzi znaczne20 uo2orszenia sie sytu­
acji klasy robotniczej. Podczas, irdv ·we­
dług danvch urzedowvch liczba bezrobot 
nvch w Stanach Ziednoczonvch ni 0 co za 
ledwie przewyższa 2 milionv osób, co 
zresztą wedłut? innych danych iest niższe 
od rzeczywiste; liczby conaimrl.iei trzy­
krotnie - liczba naWJ>ół bezrobotnych. 
nracuiacvch nie cał:v tydzień, sie!Ya na­
wet wedłuir danych urzedowych, już urze 
szło 8 milionów osób. 

Lud francuski w jarzmie 
wyzyskiwaczy 

Przyjrzyjmy się teraz Francji, gdzie sy­
tuacja klasy robotniczej zwraca ogólną 
uwagę. ~ Realna płaca zarobkowa robotni­
ków frM1cuskich, wobec zwyżki cen, spa­
dła w latach powojennych dwu~roL1ie. 
Z opublikowanych danych dowiedzieliśmy 
się, że w pierwszym półroczu roku bieżą­
cego zyski kapitalistów fra.ncuskich wy· 
nosiły 43 proc. całego dochodu narc.dowe~ 
go Francji, a płaca z:i.robkowa robotnil~ów 
i pracowników umysłowych - tylko 39 
proc. tego dochodu. Dane te wskazują, że 
zyski .kapitalistów francuskich znaczn1e 
przewyższają całkowitą sumę płacy zarob· 
kowej w.•zystkich robotników i pracowni­
ków umysłowych Francji. 

Plan Marshalla -
planem agresji 

Podczas gdy rozwój naszego przemysłu 
opiera się w całości na naszych zasobach 
wewnętrznych i wysiłkach pracy ludzi 
radzieckich, w kapitalistycznych krajach 
Europy wszystko opiera się na rachubach 

·na otrzymanie kredytów od „wujaszka 
~ amcrykańo;;kiego". Znana jest wrzawa, ja­
ką wszczęto w Europie wokół „planu Mar 
~halla''. Plan ten . re::lamowany jest jako 
ratunek dla powojennej odbudowy g~spo 
darki europejskiej. Jeśli po.słuchamy nie­
których angielski.:h lub francuskich mę­
żów sta.."lu, to bez kredytów amerykań­
skich w Tamach „planu Marshalla" nie 
można rnkcrr.o zapewnić odbudowy gos­
podarcze; k:ajów europejskich. Jednakże 
dolary ainerykańsl(ie. ktćre w tym roku 
popłynę!,- do kiczc1i kapitalistów euro­
pejskich, w myśl planu kredytowego USA, 
rJe przyczyniły się do rzeczywisteg-0 roz­
woju przemysłu w krajach Europy kapi­
talistycznej. Dolary te nic mogą zresztą 
dać takiej pomocy, ponieważ kredyty ame 
rykańskie przeznaczone są nie na -to, aby 
ocibudow1ć i rozwinąć konkurujący ze Sta 
nami Zjednoczonymi Ameryki pi·zemysł 
państw europeiskich, ale na to, aby zabez­
pieczyć szr>r~zy zbyt na amerykańskie to· 
wary w Europie i aby uzależnić te państwa 
politycznie i ekonomieZRie od Jianujących 
w USA monopoli kap~talistycznych i ich 
1>la.nów a~resywnych, nie licząc się z po· 
trzebami narodów europejskich. 

Odbudowujemy się sami 

l> !chko:wiC'l~ ~ ądź krajów kapitalistycznych Powszechnie wiadomo, jak pomyślnym 
: służy całkowic ie 7:aEpokojeniu potrzeb był tego•oczny przebieg dostaw zbóż, do 
własnegv narodu. których nasz rząd zawsze przywiązywał 

Tak przemysł, jak i rolnictwo Związku jak największą wagę. Współzawodnictwo, 
Ra.dzieck:ego wkrcczyły w nowy okres po jakie rozwinęło się między okręgami i re• 
tężnego rozwoju. Oto niektóre fakty: W jonami, a także między republikami, dało 
tym roku ogólne plony upraw zbożowych poważne wyniki. 
c.siągnęły 3uz poziom przedwojennego Wiecie ;) tym z wielu listów do tow. Sta-
1940 roku. Uzyskaliśmy ten wynik mimo, lina, opul-likowanych w naszej prasie. Nie 
iż obszar zasiewów nie osiągnął jeszcze bacząc nci. posuchę n.? znacznych obszarach 
pcziomu p~'Zedwojennego i nie wyrównano nad Wołg1. wykonanie planu zbóż w tym 
jeszcze w rolnictwie ciężkich strat trakto- re.ku poinvśln ' e dob;ega końca. W szere­
rów i ma:;zyn rolniczych, jakich doznali- gu okręgów i krajów dost3rczor.c pań­
śmy podcz&s oku1rncii niep„zvia.cielskiej. stwu znacznie więcej zboża, niż w roku 
Tym większe znaczenie ma fakt, Ż<. dzięki ubiegłym i więcej, niż dostarczono w la­
LEPszemu vrykorzystaniu jstniejących środ tach przedwo;ennych. Wystarczy powi.e­
ków technicznych oraz znacznemu pole· dzieć, że w roku bieżącym dostarczono wię 
µ:;zeniu or~imizadi prac:v :'.':>lnlltów w k~ l'~j zboża, ni.ż.w ~oku ubiegłym, ~a Ukrai­
Lho7ach, urodzajno~ć upraw zhoiowych me o 1~1 mdrnn~'Y pudów, na polnocn~m 
p1zewyższyła w tym roku urodzajność Kaukazie o 87 milion. pudów, w Syben1 o 
przedwojennego 1940 roku. Wiemy też do 40 ~ilionów pudów .. ?b~n~e nie tyłko za­
brze, ż~ nnsze glówne zadania w rolnic-1 tezpieczono całkowic1~ biezące zaopatrze­
twie polegają na tym, by uzyskać dalszy nie ludności w chleb, lecz stworzo:.n r6w· 
wzrost :irodzajnn<:('i unn•'ll zbożowych oraz nież konieczne rezerwy państwowe na 
irmych upraw rolniczych. przyszłość. · 

Rolnictwo radzieckie na pierwszym . . , . . m1e1scu w sw1ec1e 
Dla przygpieszenii\ -dalszego rozwoju go 

&-podarki rolnej - uprawy zboża, baweł­
r,y, buraków itd, - oraz dla ~twor1enia 
bazy past .~wnej i wszechstronnego rozwo­
i u hodowli, państwo przeprowadzP rozle· 
głą akck podnie!.ienia kultury agrotechni 
Lznej w kołchozach i sowchozach, zaopa­
trzenia robictwa w nawozy sztuczne i 
wszystkie potrzębne maszyny. Dzięki po­
parciu państwa, kołchozy będą teraz mo­
gły rozwinąć wszystkie gałęzie społecznej 
hodowli przy jednoczesnym podwyższeniu 
.(łroduktywności. 

Rolnic~wo otrzyma w tym roku od pań 
stwa trzy razy tyle traktorów, dwa razy 

tyle samochGdów, dwa razy tyle maszyn 
rolniczych. niż przed wojną w 1940 roku. 
Państwo podejmuje ciągle nowe środki, 
by wsz~rhstronnie rozwinąć bazę technicz­
ną gospodarki roh1ej, ułatwić pracę rolni­
ków w kołchozach, podwyższyć ich wy­
dajność. W tym roku rozwinęło się szcze­
gólnie szeroko współzawodnictwo w koł­
c.hozach i sowchoLarh, co jest przede 
wszystkim zasługą naszych organizacji 
yartyjnych. Równoc'ześnie kołchozy zaczę­
ły skuteczniej zwalczać nierobów i dezor­
ganizatorów pracy co przyczyni się do dal­
szej poprawy organizacji pracy i do podnie 
sienia dobrobytu kfl.lchozów. 

Bohaterowie socjalistycznego współza~ · 
- wodnictwa pracy 

Ważną rolę w rozwoju współzawodnic­
hva socj; ~i.stycznego na wsi odegrała ze­
~złoroczna decyzja rządu o nagrodach za 
najlepsze wyniki w gospodarce rolnej. Ma 
my obecnie tysiące bohaterów pracy so­
cjalistycznej w kołchozach oraz w SOW(!ho 
zach. W bieżącym reku po.stanowiono wy 
1.tinąć większe wymagania wobec tych kt6 

rych rząd będzie na~adzał za osiągl.dęcia 
,..,,. rolnictwie, hodowli i technice rolnej. 

Nie ulega wątpliw".>ści, :!:e w bieźącym 
roku szeregi odznaczonych nie tylko się 
nie zmniejszą lecz wzrosną. Swiadczy o 
tym rozmach wsp~łzawodnictwa i W2ma­
gający się w kołchozrch zapał do pracy. 

Obszary stepowe zamienimy w krainę 
urodzaju 

Przed kilku zaledwie dniami ogłoszono 
decyzję partii i rządu, powriętą z inicja­
tywy tów. Stalina, „o planie stworzenia 
pasów le§nych dla oo::hrony pól, wprowa­
dzenia s:vstemu płodozmianu, budowy sta· 
wów i zbiorników wodrt)'ch dla .~pewnie 
nia wysoki<:h urodzajów na stepowych i 
leśno • ~tepowych obszarach europejskiej 
l'Zęści ZSRR. Celem naszym jest fakie wy 
·0„:r.v~+:mi.e dotvc'lcnsow:vch wielkich do 
świadcze:1 Naktycznvch i osiągnięć nauki 

rolnej , by kołchozy ł !IC>wcbozy obszarów 
stepowych i łeśno•lłtepO'\'V'Ych, wyposałone 
w nowoczesne zdilbycze technikl, dokf'na~ 
ły w ciągu rkjbliższych lat dalszego sko· 
Im n&pn:Gd w rozwc.ju uprawy roli i ho· 
tl(,wJi. P-":ywiązujemy p1'Z:V tym siczegól· 
ną W"'-~ę do upowszechnienia systemu pło­
dozrn•anu i do organizacji na szeroka ska· 
1ę pra-c nad zalesieniem pasów ochron· 
nych. 

Gigantyczny plan walki z ·posuchą 

... 
et.ropejskiej części naszego kraju, skieru­
Je nasze rolnictwo na prostą drogę ~~ 
kich i trwałych urodzajów, zapewni wy­
st:ką wyd _·jność pracy rolników w koleb?" 
zach i ooC:. wielu względami wzmoze 
potęgę gospodar'!:" ą Związku Radzieckie­
go. Na<".a pewność, że ten historyczny 
plan wie!kich prac zostanie zre'.llizowany 
f'wiadczy o tym, jak szybko rosną nasze 
siły, sukcesy i nasze możliwości, gdy kro· 
czymy drogą wskanną przez partie ko• 
munistyczną, przez wielkiego Stalina. 

Bardziei skomplikowanym zadaniom w 
dziedzinie kierow<'nir. gospodarką n:łrodo­
wą odpv-v.riadają też nowe zadania w za­
kresie pląnowania państwowego, organi· 
zacji zacoatrzenia materiałowego, wpro· 
wadzenia nowoczesnej techniki do wszyst 
kich g.łłP?i gospodarczych. 

W spaniałe tempo rozwoju 
naszej gospodarki 

Na oJ·~inku planowania gospodarki na· 
rodowe;, szczególnie doniosłe stały się za­
gr.dnienia koordynacji przyspieszenia ro.i• 
woju po57r.zególnych gałęzi produkcji. Jak 
wiadomo, plany produkcji i bud<:YWY dla 
przedsiębiorstw układają się teraz pod ką· 
tern widzenia. techn~czno-pootępowych go­
:,,podarczych norm wykorzystania urzą­
dzeń i materiałów, co przyC":".ynia się do 
przyspieszenia rozwoju przemysłu, tnns· 
p-ortu i innyclt gałęzi gospodarki narodo· 
wej. Kontrola nad wykonaniem pla-nu ma 
n.a celu nie tylko zwykłe osiągnięci"! pew­
rej ogólnej sumy produkcji, lecz i oho· 
wiązkowe wykonanie zadań w zaln esie 
p<.dstawowej nomenklatury, a,,ortymentu 
i poprawy jakości p!lldukcji. 

Od prawidłowe; organizacji za-0patrze­
r,ia materiałowego, stworzenia potrzabnych 
r~zerw materiałowych i oszczędnego wy­
korzystania zasoł:óv-1 państwa, zależy w 
wielkim sto-r:.niu tempo rozwoju naszej go 
spodarki. 

Mechanizacja procesów 
wytwórczych 

Przv obecnym o~omnvnt rozma'cliu 
orodukcii i budowy, precyzyjna or~ani­
zacia zaopatrzenia i kontrola nad prze­
strze{'aniem ustalonych norm wydatko­
wania zasobów materiałowvch. maia dla 
oaństwa niezmiernie doniosłe znaczenie. 

Przvśpies:r.enie mechanizacii procesów 
wvtwórczych wyma~aiącąch dużesto na­
kładu prary i wprowadzenie nowoczesnej 
techniki we wszystkich e:ałeziach przemy 
słu, transportu i r?osnorlarki rolnei. par­
tia bolszewicka uważała zawsze za sora 
we niezmiernie ważna. W związku z na­
szymi oowniP'1iwmi 7"'faniami. tow. Sta­
lin Powiedział: „„.mechanizacia urocesów 
wytwórc'lych ;iest dl<t nas tą nową i de· 
cyduiaca siła, bez której niemożliwe iest 
utrzvmanie ani nasze"o temua eni nowej 
skali produkcji". 

Przeciwnie, powoj 0 nr.a odbudowa i roz- Urze\:zvwistni~nie t~go gign"t~tznego / wiedzenie woj.ny .P{)ousze i nieurodzajom 
budowa ZSRR n ie ie>t uzależniona od ja- I planu n11ń~i-wowPo-o. lrłol'v 11t„„ow1 wypo- na steoowyrh , lc·~no-stelJow:vrh l)hszarath 

Nasze możliwości w tei dziedzinie o­
irromnie wzrosłv. Przemv<:; ł Zwia:-ku Ra­
dzieckiego może obecnie wytwarzać 
wszelkie możliwP maszvnv. orzy czvm 
noziom nr-odukcii ma~z:vn urze'tll'vżsio:vł 
iuż barrlzo stan nrzeiłwo~~n•w. Liczbri 
czvnnych obrabiarek w naszym krab 
znacznie w:>:r,...o;ł:> w TJo:-6\",.., ~ni.11 7 ro'.-'e·vi. 
1940 i w naibliższvm czaf<ie moźe być 
zwiekszona ieszcze barr-óPi. Phnowe 
wprowad7enif> nowoczesnei techniki do 
wszystkirh r:r"łezi i:rci::;TJ11'4arki. T\:ir11dowf>i 
stanowi notezn~ diwi1?nie w dziele · cłal­
S7e1m zwi~1:„„..,nia siłv pań~twa radziec­
kie1?0. 

(Dalszy c.iqg na str. 3-clej) 

Ie r z y K o r w i!! 79) że k~. z~ strajkując~c~ strzelił do jej mę- , ło spodziewać się gości z Lodzi, znów skrył 
_ ża zabiJ_aJąc go na nueJscu .. Przecież zrobi- się za krzewy i drzewa, wychylając się z 

Z a b O, 1. s t w 0 Wa I d e m 0 r 0 G I u·. c k 0 ła w~ys~o. ab~ "": tym .kierunk_u. pchnąć nich dopiero na pięknej i naturalnej leśnej 

Miałby się wtedy z pyszna. Była- J dzielnego prowadzenia fabrykę, zamieszka­
by to całkowita kompromitacja, do któ- ł& w samotnej willi podmieskiej, aby cał­
rej za żadną cenę nie mógł dopuścić. Do- kowicie poświęcić się umiłowanym przez 
brze, że choć pośpieszył się na tyle, aby siebie studiom nad literaturą włoską, a 
przybyć jeszcze na czas. Czy istnieje jed- szczególnie nad Gabrielem D'Annunzie. Kto 
r.aik to pojęcie w ogóle? Co znaczy przyj mógł w·tych· warunkach posądzić ją o spa­
ście na czas, na jaki? Człowiek, który po- wodowanie śmierci, albo o rewolwerowy za­
pełnił tak perfidną zbrodnię, jak Glilcko- mach gdy odeszła i to tak dawno z szale­
wa, mógł być przygotowany na każdy czas, jącego kręgu życia w obcowanie z k.siążka­
nawet na ten, który krótkimi już sekunda- mi?· Taką mając sytuację wiele mogła ry­
mi dzieli nąs od wieczności. zykować, może właśnie czekała na wiado-
Sędzia stanął przed koniecznością zde- mo~ć o śmierci męża, której nikt jej do tej 

cydowanego rozwiązania bardzo ważnego pory _nie przysłał, .a prz:cież g~zet_ nie była 
. . . . . . obowiązana czytac. Któz to wiedział? i:;roblemu me wiedział przec1ez ostateczme 

podeJrzema. J a~e mac~eJ ~~zunuec szero- alei przed .samym ogrodzeniem posesji. 
ko otwart~ drzwi na ~edzimec -fabryczny, Furtka nie była zamknięta, pchnął ją więc 
podr~cerue w t~awę I chwa.<>ty rewolweru, zdecydowanie i słuchając zgrzytu czystych 
z ktorego strzeliła, wybór czasu i miejsca ziarn żwiru szybko zbliżał się ku domowi. 
r.a dokonai:ie zbrod~, gd~ ~ogła mieć ca- _Willa położona była w bardzo uroczym 
ły sz~r~g inny_ch me mm~J dobrych spo- miejscu. Pod drzewami tuż na samym skra­
sobnos~. To me było dzieło ;przypadku. ju płaszczyzny, za którą ziemia spadała 
zbrodma została bardzo dokładnie obmyśla- gwałtownie ku strumykowi bieliła się kla­
na jako ~oś. w r?dzaju ni~unil:tnionej ka- sycznym zarysem murów i jednocześnie 
ta.strofy . zyci?WeJ w o~resie silnych walk błyszczała czystymi szybami orygin•'.lnie 
?; ro_botz:ikanu. ~rawdziwa prowok8:cja! - stylizowanych okien. Stanowiła 11icwątpli­
po~1edz1~łb;: M1~hał_ Korc. Istotnie plan wie cichy zakątek, pozwalający na skutecz­
Gli.ikoweJ. miał wielkie szanse skutecznego ne skupienie uwagi nad książkami, a prze­
pow~ema. . . C'ież w jej również murach zrodził się per­

Sędz1a Nosek Jeszcze raz obeJrzał z dołu fid.ny plan zbrodni. Sędzia doszedł już do 

co zamierzała Glilckowa, choć jej pokój 
pełen był podróżnych walizek. Może mi­
mo wszystko nie uciekała, może w naj­
mniejszym nawet stopniu nie przypuszcza­
ła, że jej wspaniale obmyślony plan został 
zdemaskowany. Z Gllickiem nie żyła już 
właściwie od wielu lat, odsunęła się rów­
nież od interesów i odda.:iac mu do samo-

willę Gliikowej pow:Inien ?~ejść ją do oko schodów i nacisnął guzik elektrycznego 
ła, ab~. w spo:io_b naJbardzieJ nat~r.aln?' za- ózwo.nka· dziwiąc się, że nikt nie śpieszył 
~zwomc. do. meJ ~d fron~lł· Był JU~ ruemal się tu z otwarciem dokładnie zatrzaśnię­

Nosek cofając się ku strumykowi ważył pewny, ~e Jego wiz~a rue pi::eraz.i w tym tych drzwi. Czyżby nie było służącej, a 
już w myślach jedną tylko możliwość, jak <lom~ mkogo, w każdym bąliz razie posta- Gllikowa nadal jeszcze pisała'? Nacisnął gu­
wejść do domu podając się zwyczajnie za nowił zaryzykować. Posunął się ostrożnie zik oraz dru ! nasłuchu· c ł b. 
kogoś, kto niechętnie przynosi żałobne wie- lecz szybko tuż nad brzegiem strumyka do . p gi . Ją • c~y w ~ ę 1 

ści. Tak będzie najlepiej i najzręczniej, nie drogi jaką zauważył już poprzednio, a któ- m1eszkanta odzywa się sygnał. Słychac go 
~usi go to n~wet do ukr~~ni~ tego, ki~ I r3: zdaw?-ła się . pr~wa~zić do ~óry przed było wyraźnie, teraz wywołał zresztą na­
Jest. Przeciwme przedstawi się Jako sędzia willę. Nie myhł się, mógł być Jednak zau- tychmiastowa. reakcj~ 
śledczy. zaznacza.fac jednakże natychmiast. wa.7..onv_ A ża .z ta; atrcmv nie oodobna ·by- 4. e. • 
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Przen1ówienie /lf ołotowa 

ZSRR na drodze do komunizmu 
(Dalszy ciąg ze str. 2-ej) . współzawodnictwa w przedsiębiorstwach n.ie tylko nie tłumi współzawodnictwa. lecz 1narodu radzieckiego S talin iednocza nas, 

przeciwnie stwarza możliwość zastosowa- dodaia nam ducha do walki i prowadza 
nia go n')CZywiście szeroko, rzeczywiście naprzód. 

Jednym z naiważnieiszvch posunięć do i kołchozach. 
konanvch ~- naszvm kraiu po 30 roczni- „Wspóhawodnictwo - powiedział tow. 
cv rewoluc11,. bvło, wprow~d~enie refor- Stalin - jest komunistyczną metodą bu­
my walutowe1, a rownoczesme zniesienie dowania socjalizmu''. I widzimy ze ta 
ka~t~oweiro svsten:m .zaopa~rywania I.ud- , komunistJ czna metoda budowan~f stała 

na skalę masową, wciąga rzeczywiście wię ZSRR w awangardzie 
kszość pncujących na arenę takiei dzia- I d k 

nosc1 oraz ustaleme 1ednohtych obmżo- · . - · 
nych cen P!łń~twowych na artykuły się dorobki~m. całego ogołu ma~ pracu3ą• 

łalność, irdzie moira uiawnic siew całej peł o trwa y, emo ratyczny 
ni, rozwinąć swe zdolności, odkryć talen· pokój 

przemysłowe i zywnościowe. Decvzia ta cych naszeJ OJC"!!yzny. Jest to wielka zdo­
dopomo_gła do szvbkiei likwidacii uiem- bycz ReW'Olucji Listopadowej, bNcenna 
nvch nastepstw nadmiaru pieniedzv w :;;dobycz ... " 

t;). których lud jest źródłem niewyczerpa· 
nym, a które kapitalizm gniótł, dla.wił, du 

sił tysiącami i milio~ami". 

Cztery lata temu tow. Stalin, określając 
zadania doby -powojennej, oświadczył: 

„ Wygranie wojny przeciwko Niemcom 
oznacz„ dokon?uie wielkiego. historycz• obiegu, iaki powstał po woinie. oraz Nieśmiertelny Lenin mówił: „Socjalizm 

stworzyła pomyślne przesłanki dla przy­
śpieszenia rozwoju irospodarki narodo­
wej. 

W nastepstwie zniżki państwowych cen 
detalicznych na artykułv żywnościowe i 
przemysłowe oraz towarzyszacei temu zni 
żki cen w handlu spółdzielczym i na 
rynku kołchozowym. zdolność nabvwczą 

rubla wzrosła dwukrotnie. 

Stopa życiowa ludzi pracy 
wzrosła dwukrotnie 

Dzięki temu, jak również w związku ze 
wzrostem uposażeń, rea•lna płaca zarob­
kowa robotników i pracowników umysło­
wych w porównaniu z rokiem ubiegłym 
wzrosła przeszło dwukrotnie. W ten spo-

sób, reforma walutowa i zarzadzenia pań 
stwa w dziedzinie usprawnienia handlu 
przyczyniły się wi;;lce do podwyższenia 
~topy życiowej robotników i pracowników 
umysłowych. 

Wykonanie tych zarządzeń stało się mo 
żliwe już w dwa lata po zakończeniu woj­
ny. podczas której najeźdźcy faszystowscy 
niesłychanie zniszczyli na.sz kraj. Fakt ten 
pokazuje całemu światu, jakimi olbrzymi· 
mi siłami i wewnętrznymi możliwościami 
dysponuje Państwo Radzieckie. 

W związku ze znif-sieniem systemu k:art 
kowego zaopatrzenia, powstałv nowe zada 
r.ia w dziedzinie handlu radzieckiego w 
mieście i na wsi. Należy uczynić wszystko, 
by móc jak najbardziej rozszerzyć produk 
cje artykułów konsumcji masowe; oraz 
bv móc usprawnić obsługę konsu­
menta przez państwowe i spółdzielcze or­
ganizacje handlowe. 

Dobroczynne skutki reformy 
walutowej 

Z drugiei strony całkowicie zabezpie­
czyć dodatnie wy:iiki reformy walutowej 
możemy tylko w tym wypadku, jeżeli bę­
dziemy we wszystkim przestrzegali zasa· 
dy oszczędności, nie będziemy tolerowali 
zbędnych wydatków a będziemy szanowali 
l;opiejkę radzięcką. Swiadomość doniosło­
ści tych prostych zadań przenikła obecnie 
do najszerszych rzesz ludzi radzieckich. 
W roku bieżącym w masach robotniczych 
zrodził się nowy ruch patriotyczny-ruch 
na rzecz mobilizacji rezerw wewnętrz· 
nych. rentowności pracy przedsiębiorstw, 
gromadzenia ponadplanowych nadwyżek. 

Olbrzymie sumy oszczęd­
ności w produkcji prze­

mysłowej 

Łączna oszczędność pozaiplanowa osiąg­
gnięta w wyniku obniżenia kosztów wła­
snych produkcji przemysłowej wyniosła 
za okres 9 miesięcy tego roku ponad 4 mi­
liardy rubli. Rozwijaiące się współzawod­
nictwo pozwala żywić nadzieję, że do koń 
c'a tego roku suma oszczędności wzrośnie 
conajmniei półtora raza. Współzawodnic­
two w tej dziedzinie prowadzi również do 
lepszego wykorzystania maszyn i wszyst­

kich urzadzeń technicznych. przyczvnia sie 
do poprawy organiz:icji produkcji, co zasłu 
guje na poparde ze strony wszystkich na­
szych organów kierowniczych. Ruch ten 
ogarnął wiele tyo;ięcy przedsiębiorstw kra 
ju i przybrał charakter ogólno-narodowy 
~ inicjatywy organizacji komunistycznej i 
mas pracujących naszej stolicy - Mos· 
kwy, która i tym razem usprawiedliwiła 
wysoką ocenę jakc „chorążego nowei epo: 
ki radzie::kiej", sformułowaną przez tow. 
Stalina. 

Robotnicy i chłopi współ­
zawodniczą w rozbudowie 
Żyjemy w czasa.ch, gdy nasi robotnicy, 

pracownicy um:·1słowi i chłopi w kołcho· 
zach całego kraju biorą udział we współza 
wodnictwie socjalistycznym. Nie ma teraz 
i być nie powinno takich fabryk i zakła· 
llów czy ko1chozów, które nie uczestni-.:zy­
lyby we współzawodnictwie lub nie dąży­
h•hv do zwiekszenia liczby uczestników 

Robotnik radziecki pozbył się wyzyskiwaczy nego dzieła. LE.cz wygranie wojny nie 
. ozna.:za jeszc"!:e zabeznieczenia trwaiego 

Dalej Lenin mówi: „Dopiero teraz pow· 1 dla innych, niewchuczego trudu dla wy· pokoju i całkowitego bezpieczefo;twa na 
stają szerokie, zaiste możliwości ujawnie- zyskiwaczy, powstała możliwość pracy dJa rodów w przyszlo~ci. Zadailie n~e pole-
nia przedsiębiorczości, rozwijania współza siebie i to pracy opartej na wszystki"h zdo ga tylko na tym, by wygrać wojnę, lecz 
wGdnictw" j śmlałej inicjatywy. Każda fa- byczach najnowszej techniki i kultury". . i na tym, żeby uczynić niemożliwym po 
bryka, z której wyrzucono kapitalistów Lenin pisał te słowa w grudniu 1917 r., wstanie nowej agresji i nowej wojny, 
lub choc:ażby okiełznano ich prawdziwą to iest_ przeszło 30 lat temu. Obecnie wszv j.eżeli nie W .WS'le, to przynajmniej przez 
kontrolą robotniczą, każda wieś, z której '-CY widzą na własne oczy zasadnicze pra- długi :ikres czasu''. 
usunięto obszarnika - wyzyskiwacza od· '::ty czne znaczenie wielkich nakazów Le- żeby p.-zyczynić się do pomyślnego zre-
bierając mu jego ziemię, stanowi doriero r.ina . Rozmach i głębia współzawodnictwa <:lizowan'. 3. tych zadań, Związek Rc:dz;ecki 
teraz pole, na którym człowiek pracy mo· socialisty-:znego wykazują, że cały naród brał <'-:vnnv udział 'V opr acowaniu szeregu 
że ujawnić się w ca.lei pełni, może wy• radziecki stał sie z~odną rodziną ludzi pra układów międzynarodowych jeszcze w to 
prostować schylony dawniej ka.rk, może c~ niezalemie od różnic narodowych i wy· k d · · . ś 

• • • • • • 
1 

· u rugieJ woiny wiatowej. Wszyscy pa· 
poczuc się człowiekiem. Po wiekach pracy znamo vyc h. miętają, jak zostało opracowane porozu· 

ZSRR - zgodna rodzina stu narodów mienie pom;edzy Związkiem Radzieckim, 
· · dzi · d • · d d · k" · • • · I Stanami Zjednoczonymi i Anglią porozu• 

Drukowane cod:z..enme w m1szych en Je nosc1 naro u ra ziec iego 1 1ego uswia- . . d · kt' · ł ł '. Ch" 
nikach doniesienia i sprawozdania pod domienia socj:ilistycznego. · I ~~eme, . 0

. kt~regotpfzy .iicz~ !. .si.ę f dmy 
&.dresem tow Stalina o wynika<:h pracy W naszym kraju wszyscy pracują, nie i ratnqa1r

1 
t 

01

0fl s a? si~. pNoznied
1

, l' nz·a· 
· . · _,_ · · b • · · t t · · men em ""ar y rgamzaCJl a.ro ow "Je• 

fabryk i kołchozów, budowmctwa 1 ZCtlt\.ła- m& u nas i yc 012 p-0wmno ru m i paso• d 1 · 
dów naukowych w reionach i miastach, 7ytów. 1\-iekiedy m<Swi się zagranicą, że noczonyc 

1
· 

w całych gałęziach przemysłu, w poszcze- zrzuciw~zy tych pan~w z miejsc, ~-dzie s!ę J alta i p oczdam 
gólnych działach transportu. w okręgach, w-ygodme uplasowal· • zachowahsmy się Porozumienia zawarte miedzy Zwiaz-
krajach ; republikach radzieckich - iiie zupełnie demokratycznie. Okazało się k iem Rao..c.iecklm, Stanami Zje ·łnoczony• 
wszystko to świadczy o tym, że nasze pań iednak, że wyniki są niezłe. Właśnie dla- mi i Anglia w sprawie Niemiec. zawarte 
!ttwo przel:ształciło się w zgodną rodzinę na tego, że ~esteśm:v państwem ludzi pracy w Ja.łcie i Poczdamie miały nader ważne 
rodów, która pokazała swą niezłomna •War gdzie niema miejsca dla trutni i pasoży- znaczenie. Wiadomo także, że decyzjt> po• 
tośc i zwycięską moc w latach wojny o wol łów - stanowimy dzisiaj zgodną, aczkol- czdamskie określiły ogólny kierunek ure­
nc.ść ojczyzny, obi>.::nie zaś przez codzienny wiek wielor. arodową rodzinę ludzj- pracy, gulowania po wojnie spraw dotyczących 
swój udział na froncie pracv demonstruje a równoczesme mocno zoriramzowaną nie tylko Europy. Specjalna deklaracja po 
wzmagającą się ·, iłf' moralno-politycznej1 potężną i niezwyciężoną armię. czdamska. dotycząca Japonii, powinna siu 

N
• h ł • • • • °'"'' • d b • żyć za poJstawę w równej mierze j&k de· 
Je c e p1my się os1ągn1"r„ y mi z o _yczamt klaracja kairska i porozumienie jałtań· 

Lenin i Stdin uczą nas abyśmy się nie I dy naukowe ~ Prócz tego 270 tysięcy stu· !tkie, pokojlowego uregulowania również 
lheipili i 11ie zadawalali osiągniętymi zdo- dentów uczących sie droira korespondecyi spraw D:ilekiego Wschodu. 
byczami. Tow. st~lin nieustannie wyjaśnia ną oraz 34 miliony U'.:Zniów szkół sr~dr.ich, 
znaczt>nie metody krytyki i samokr:vt:vki powszer.tnych i technicznych. Nasza pra· Porozumienie przypieczęto· 
naszej!o mar~zu naprzód. dla p·r~?wników sa, nasze orgenizacje kultu_ra!ne prow~d~ą I wane krwią naszych 
wszystkich bez w v iatku kategorn. ogromną Tira.cę n::ukowo-oswtatową wsrod narodów 

Wzmaga sie coraz bardziei rozmach i zna mas. Nif:ch znajdzie się takie państwo ka· . . . , . . 
czenie pracy naszych oriranizacii na fron t'ifal!styczne. które :.-echcL rywalizowai': ze Nie m•nna zapomma~ o. tym, ze ~e mię-
de kultury. Marnv dzisiaj 730 tysięcy stu· Związkiem Radzieckim w dziedzini.e roz- dzynarodowe por.ozumiema przyp1eczęto: 
dentów uczęszc-.:ających na wyższe z1.1.kła- woju kultury kraju. wane ~stały .kr~ą nasz:v.ch n~ro~ow, kto 

• • • • • re pomosły mezhczone ofiary i ktor, dały 
Sztuka radziecka - pierwsza W sw1ec1e nam możność zwycięskiego zakończenia 

. Możem)' słuszi:ie 0}ubić się . powodze· 1 !.wi:i.domości. ludzki~j i .d~atego obecn.y r?" I ~~ojny pneciwk.o ~a~z~zmo'tvi •. i agresji za• 
mem sztuki radzieck~e1 a ostatnio zwłasz- zwoJ sztuh1 radzieckie] ma ta!< wtelk1e rowno w Europie 1ak I w AzJl. 
cza su\cesami radzi~kiej literatury, co znacznie dla rt>Zwoju komunistycznego 1 Od tego czasu. Związek .Radziecki ~ale• 
jest niemałym osiągnięciem kierGwnic- "r.·cho,.vania narodu radzieckiego. Sztuka g~ł kons~kw.entn1e na to, zeby zo~o~ąza• 
twa partii. Nasza literatura, kino, i inne radziecka przenika daleko poza granice ?I~ wymka1ące 7 t!ch porozum1en były 
rodzaje <;Ztuki wzbogacają się coraz bar· naszego kra.ju, oświetlając sprawy n1.1szej sc1sle przestrzegane. wy~onywa~e w ~ra. 
dziej ·w utwcry, które obrazują istotny ojczyzny, które prasa kauitalistyczna usi· ktyc~ p~z~ wszystkie p~stwa; Nte mozna 
sens pracy ludzi epoki radzieckiej. Praw- luje ukryć lub wy-r;~czyć w oczach mas i;0Wtedz1ec, ~Y te zobowiązama pozost!1ł?' 
dziwa sztuka pozostawia głębokie ślady w [.racując~·ch. ~ylko na !'.ap1~rze. Wyst~rc.zy .J>rzypommec, 

• ze Orl{amzac1·a Narodow Z1ednoczonych 

Uczeni radzieccy w służbie dla dobra narodu 7.•istała stwotzona i że działa ona, choć nie 
rzadko usiłuje się nadać jei pracom kie­
runek nieodpowia.dający jej zasadnir:;:ym 
celom. 

Samowola państw 
zachodnich 

Ostatnia dyskusia w kołach naukowych miała także wielkie znaczenie praktvczne 
nad zagadnieniami biologii ma wielkie. szczególnie ieśli chodzi o dalsze osiaimie 
zasadnicze i praktvczne znaczenie dla cia socialistvcznei gospodar-ki rolnei. Nie 
podniesienia uoztomu pracv teoretyczno- napróżno na czele tei walki sfał członek 
naukowei. Dvskusia nad zagadnieniami c.kademii Łysenko. które!?o zasługi w na 
teorii dziedziczności wvsuneła ważne za- szei walce na uolu podniesienia sociali­
i?adnienia zasadnicze . dotyczace walki stycznei gospodarki rolnei sa powszech- Zawarto oieć traktatów pokoiowvch z 
prawdziwe; nauki. opartei _na zasadach rie znane. DYskusia ta toczvła sie pod Włochami. Bułgaria. Rumunia. Wegrami 
materializmu przeciwko reakcvino-ideo- słvnnvm h1"!"lem Mic·„irina: .. ""He rno:Tp---· Finlandia i traktatv te stanowia ważnv 
lo_gicznvm przeżvtkom w pracv nauko- 'lCZPkiwał! żadnei łaski od przyrody. wkład w dzieło uokoiowei:ro ree:ulowania 
wei. Takim fak teoria Weismana o dzie Wziac od niei iei dary - oto nasze za- 1spraw europeiskich. Z druqiei stronv nie 
dziczności niezmiennei. wvkluczaiacei danie." · można zamvkać oczu nlł to. że sorawa 
przekazvwanie cech nabytych nastepnym To hasło Miczurina przenikniete iest traktatu uokoioWP!!O z Niemcami nie ru­
pokoleniom. Dvskusia ta wvsuneła na duchem bolszewickim i wzvwa nie tvllrn sza z mif'i<:ca. Jedno<'ześnie w amervkań­
pierwszv plan i podkreśliła twórcze zna oracowników nauki. lecz również mHio- skiei. ane:ielskit i i francuskiei strefach 
czenie materialistvc.7nych zasad dla ws~': ny robotników, nrac.uiacvch l1ezpośrednio okupacvinvch Niemiec. które wbrew no­
stkfrh dziedzin nauki, co musi przyczymc w l?ospndarre rolnei do :i:vwei. twórczei rozumi 0 n;0m. 7.awartvm mierlzy Zwiaz­
sie do szvb<;zeiro postepu pracy naukowo- nracv dla dobra i chwały naszeiro naro- kiem R"rh:ie<'l'im. ~tanami Ziednoczonv-
tem:etvcznei w naszym . kraiu. du. mi. Anglia i Frcinci". nnst::lwione zostałv 

Musimy pamietać o postawionym przez Dvskusia naukowa nad zagadnieniami noza zasie..-iem kontroli czterecJ. mo-
towarzvsza Stalina nrzed naszymi uczon:v bioloeii toczyła sie pod kierowniczvm carstw. wvzfl"'"""' !'iP 1u\ now" n" Jde„ow 
mi zadaniu: „nie tvlko dopedzic. lecz WPłvwem naszei partii. Idee przewodnie nicze stanowiska w nrzemvśle i admini­
również nrzrwyższvć w naibliżs.z:vm. cza towarzysza Stalina odegrałv i w tei dzie straci1 dawnvch d '!:i11ł~~zv rP7.i1'!11• bitle­
sie osiaimiecia nauki poza irramcam1 na dzinie decvduiaca role. otwieraiac nowe. owskief?o. Przy tvrri liczne demokratvcz­
szeP."o kraiu'. . .. szerokie DP.rsnekt:vwy prarv naukowei i ne orP"anizacie. no„hawione -;a rnr~ ... ~~<'i 

Dvskusia nad zagadnieniami b1oloe11 nraktyC7nei. normalnel?o d-iiałania. co Zwiazek Ra-
• b • d • (17:;„r\d uważa za niedopuszczalna samo-

Z pracy naszej mozemy yc umn1 wole. · 
Snr:=twa traktatu 1wli:'>iowe~o rl.la Jano­

nii także nie ncs11wa siP. nHor7.óc1 . .Je<:t r7P. 
cza zro7.umiał<1.. że Zwiazek Raił ·dl'cki rl.o 
mal?a !'ie szvbc;zeP"n om·acowanlll h~akt~­
tów pokoiowvch dla Niemiec i Jauonii 
z..-odnie z tvm. że „,..,:ewiduia t11 pnrozu 
mienia zawarte miedzy soiusznik~mi. 

Krai nasz. iest na drodze noweiro. dal 
sze1?0 rozwo1u. Swiadcza o tvm nowe o­
siaimiecia w uracY. polenszenie warun-
ków bvtu ludzi radzieckich oraz osiae:­
niecia uracowników nauki i sztuki. iak 
również sukcesv budownictwa socialistv­
cznego. które widzimy co.J.zień. biorac w 
nich udział według naszvch sił i z któ-
rvch mamy prawo bvć dumni. 

Wczorai iec;zcze nasi wrogowie usiłowa 
li obrócić olbrzvmie tervtoria naszego 
kraiu w uustvnie. niszczac i oustosz .~c 
wszystko na swei drodze. Nie zaleczyli­
śmv ieszcze wielu ran. zadarivch w cza­
sie woinv. nie odburlrmr:> li .~mv <'.JłlPi:tn 

szeregu miast. nie zbudowaliśmv tvch 
tiudYnków i miP"7.kRń. które nam sa po­
trzebne. ŻPbv zlikwi.dowl'IĆ "kutki agresii 
faszystowskich barbarzvńców. 

Lerz D'"owad:r.iń1v te nrace z dohrvmi 
wvnikami i coTaz predzei i pewniei kro­
czvmv naorzód. 

Przekroc7.vliśmv iuż wiele osiarn1ec 
dobv przf'<lwoiennei. Krai nasz iest na 
drodze wiPlłcieao nost1mu - rodzina na­
rodów radzieckich złaczona przyiaźnla 
i wsnólna nr11ca dla dobra okzvznv daie 
nie"TTl~DY w r{ryi".;,..„h p1·7~1l··'re.ł ,.,c- -.;t...,.-..__ 

cy i brat„rskich stosl'nk<.w pnmiedzv lu­
dami w;elo11:>~~~~weP"n zw;i\zku R.'ldziec­
kiel?o. Partia Bolszewicka i wielki wód„ 

Oznacza to. że opracowanie wsoomnia 
nvch traktatów pokoiowvch powinno 
mieć na celu niedopuszczenie do odbudo­
wv Niemiec i Japonii. iako mocarstw a­
<?resvwnvch i w konsekwencii te trakta­
tv powinnv orzvczvnić sie do nrzenr o N:=t 
·lzenia demilitarvz::icii i demo!u atvzacii 
wspomnianvch państw. 

lDalszv ciast na str. 4-e.i) 
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Przemę,wienle Dolotowa z w awangardzie 
. -~ 

w.alki , 

o tr~aly delllokratyczny pokój 
(Dalszy ciąg ze str. 3-ej) 

Zgodnie z tym, rzad radziecki nale>ra 
na całkowite rozbroienie Niemiec i na 
wprowadzenie w żvcie znanee:o ulanu 
kontroli miedzvnarodowej nad Zal!fobiem 
Ruhry, bedacym e:lówną bazą niemieckie 
go Przemysłu wojennego. 

Zgodnie z tym, r:.>:ad radziecki domaga 
słe całkowitego zakazu urzemvsłu woien 
nea-o w Jauonii oraz ustanowienia odpo­
wiedniej kontroli miedzvnarodowei w ce 
lu niedopuszczenia tam do odbudowy 
urzemysłu wojennego. 

Główne .zadania powoiennego 
okresu 

Jednocześnie rzad radziecki uważa. że 
nie można niszczyć przemvsłu pokoiowe-
110 ani w Niemczech ani w Japoni.i. Nale 
ŻY dać zarówno niemieckiemu iak i ia­
uońskiemu narodowi możność zabezpie­
czenia sie we wszystko. czei:i:o może do­
sfarczyć ich własny urZf•mvsł. obsłu!!uia­
cv potrzebv ookoiowe. Jeśli chcemv po­
zostać wiernvmi tvm zobowiaz:.i.niom, któ 
re wzieliśmy na siebie w dziedzinie noko 
iowe.i:to ure.i:tulowania sorawv Niemiec i 
Japonii, musimy iść właśnie ta droaa. 
Tylko ci.. którzy chca przedłużyć w nie 
skończoność okupacie Niemiec i Jauonii. 
nie liczac sie ze słusznvmi interesami 
tych narodów. moita uchylać sie od wvko 
nvwania wspomnianych porozumień mie­
dzvnarodowych. 

Tak sie rzecz ma z dównvmi zadania­
mi powoiennego pokojowego uregulo­
wania spraw. 

Walka przeciw nowym siłom 
agresii 

Drucim. zasadniczvm zagadnieniem za­
f!ranicznei Polityki ZSRR iest walka nrze 
ciwko nowvm siłom agresii. a w zwiazku 
z tym walka przeciwko prona1?andzie pod 
żegaczy do nowei wojny. W tym celu ie 
szcze w roku 1946 Związek Radziecki 
wniósł do Or1?anizacii Narodów Ziedno­
czonych zrianą propozvcie o POWS7.eehnvm 
ograniczeniu zbroień i o zakazie broni a­
tomowej. Mimo oporu elementów agresv 
wnych. propozycja ta została w swvch 
zasadniczyh zarvsach urzvieta przez Or­
ganizacie Narodów Zjednoczonych. 

Wniosek ZSRR o środkach 
przeciw podiegac.zom woiennym 

W zeszłym roku Związek Radziecki przed 
stawił Generalnemu Zgromadzeniu Naro­
dów Zjednoczonych wniosek o środkach 
przeciwko propagandzie i podżegaczom do 
nowej wojny. Po różnych omówieniach 
i ograniczeniach, wniesionych do naszego 
projektu, Organizacja Narodów Zjednoczo­
nych uchwaliła odpowiednie postanowie­
nia. Rezolucję Zgromadzenia Narodów 
Zjednoczonych tak starannie wyprano i tak 
dokładnie wyczyszczono, że nie wspomina 
się w niej ani słowem o podżegaczach do 
nowej wojny. Jedynie w tytule rezolu­
cji pozostała wzmianka o tym, że skiero­
wana ona jest przeciwko podżegaczom do 
nowej wojny. 

Niemniej jednak rezolucja ta ma zna­
czenie dodatnie w oczach wszystkich uczci­
wych zwolenników bezpieczeństwa między 
narodowego, gdyż potępia ona wszelkie 
formy propagandy, mające na celu lub mo­
gące stworzyć względnie vrzyspieszyć groź­
bę dla pokoju, pogwałcenie pokoju lub akt 
agresji. 

Re.zolucia o .zakazie broni 
atomowei 

Pragnąc, by rezolucja o redukcji zbro­
jeń i o zakazie energii atomowej nie po­
została tylko na papierze, Związek Ra­
dziecki przedstawił w tym roku konkret­
ne propoZycje, rozwijające wspomnianą 
uchwałę Organizacji Narodów Zjednoczo­
nych. 

Propo.zycia ŻSRR - redukcii 
zbroień o 113 

Związek Radziecki zaproponował zredu­
kowanie o jedną trzecią w przeciągu roku 
wszystkich istniejących sił zbrojnych oraz 
zbrojeń Stanów Zjednoczonych, . Wielkiej 
Brytanii, Związku Radzieckiego, Francji 
i Chin - pięciu krajów, które w charak­
terze stałych członków Rady Bezpieczeń­
stwa ponoszą główną odpowiedzialność za 
utrzymanie bezpieczeństwa międzynarodo-
wego. · 

Propozycja ta dotyczy bezpośrednio tyl­
ko wielkich mocarstw i nie porusza spra­
wy zbrojeń ani jednego spośród innych 
państw. 

Prócz tego Związek Radziecki zapropo­
nował wvdanie zakazu broni atomowej ja-

ko broni, przeznaczonej do celów agresyw- w ramach Rady Bezpieczeństwa między-1 Tow. Stalin wyjaśni: wnikliwie tę poli­
nych a nie do celów obronnych. narodowego· organu kontrolnego, któremu tykę kół rządzących Stanów Zjednoczo-

Dla doz0rowania i kontroli wprowadze- należy przedstawić p2łne dane urzędowe 1 r;ych i Wielkiej Brytanii: 
nia w życie zarządzeń w zakresie redukcji o stanie zbrojeń i sił zbrojnych w Stanach „ChGdzi o to, ŻP insnirafarzy agresy· 
zbrojeń i sił zbrojnych oraz zakazu broni Zjednoczonych, Wielkiej Brytanii, ZSRR, wnej polityki USA i Wielkiej Brytanii 
atomowej, zaproponowaliśmy utworzenie I Francji i Chinach. nie uwa:h.jlł by byli zainteresowani w po-

Machinacje Anglosasów na forum ONZ 
Przeszło miesiąc sprawa ta omawiana I nie nieprzyjaźnie naszą propozycję o za­

była na Zgromadzeniu Generalnym i w je- kazie broni atomowej. Nie mogą oni za­
go komisjach. Używając wszelkich pre- przeczyć bezspornemu twierdzeniu, że 
tekstów, wielkie mocarstwa nie zgadzały bomba atomowa - to broń agresji, a nie 
się na re<lu'kcję swych sił zbrojnych i zbro- broń obrony, że jest ona przeznaczona do 
jeń i :ha zakaz broni atomowej i osiągnęły masowego niszczenia spokojnych miesz­
przyjęcie przez Zgromadzenie Generalne kańców, głównie wielkich miast i że o zu­
do~odnej dla nich rezolucji. żytkowaniu takie} broni mogą marzyć tyl-

Przedstawiciele Stanów Zjednoczonych 'l potwory faszystowskie, ni.e zaś . przed· 
i Wielkiej Brytanii potraktowali szczegół- stawiciele wolnych narodów. 

Uczniowie Churchilla w akcji 

rozumieniu i współpracy z ZSRR. Po­
trzebu fo oni nie porozumienia i współ­
pracy, lecz rozmów o porozumieniu i 

współpracy, ażeby zerwawszy porozumie· 
nie przerzucić winę na ZSRR i ,.do­
wieść" w ten sposób niemożliwości 
współi;racy z ZSRR. Podżegacze wojen· 
ni, dążący do rozpętania nowej wojny 
świa.towej, boją się porozumienia i 
współpracy ? ZERR, gdyż polityka po­
rozumienia z · ZSRR podważa pozycje 
podżegaczy wo.iennych i czyni bezprzed 
miotową agres:vwną politykę tych pa­
nów". 
.Tow. Stalir.. podkreślił tę politykę m6-

Ci jednak, których tow. Stalin nazwał I łącznie z Wielką Brytanią wypowiedziała w1ąc: 
posłusznymi „uczniami Churchilla w dzie- si~ za zniszczeniem broni atomowej, jak- „Polityka obecnych kierowników USA 
dzinie agresji", szukają wszelkich możli- kolwiek wskutek nacisku ze strony USA i Wielkiej Brytanii jest polityką agresji, 
wych powodów, by nie dopuścić do zakazu 'vytrwały one niedługo na tym stanowi- polityką r<izpętywania nowej "wojny". 
zbrodniczej broni atomowej. sku. Od dawna wiadomo, że wielu uczo- Z tego punktu widzenie jest rzeczą zro-

Pod tym względem zarysowują się coraz nych angielskich uważa za słuszne stano- zumiałą dlaczego we wszystkich częściach 
wyraźniej w opinii publicznej dwa zasadni- wisko Związku Radzieckiego w tej spra- kuli ziemskiej powstają cora<; to nowe 
cze obozJ. W Stanach Zjednocwnycn za wie. Nie ulega wątpliwości, że w każ- amerykańskie bazy wojskowe. dlaczego 
zakazem broni atomowej wystąpiła, utwo- dym kraju zwolennicy zakazu broni ato- władze amerykańskie chcą utrzymać swe 
rzona niedawno Partia Postępowa z Wal- mowej stanowią miażdżącą większość na- wojska w wielu krajach, dlaczego ame­
lacem na czele, jak również sporo amery- rodu, chociaż nie znajduje to wyrazu na iykański budżet wojskowy napęczniał w 
kańskich uczonych i działaczy społecznych, G.-neralnym Zgromadzeniu. tym ruku do rozmiarów okresu woiny i 
nie mówiąc już o milionach ludzi pracy, Im uporczywiej elementy agresywne przewyższa np. jede:i.astokrotnie budżet z 
których głos nie znajduje wyrazu w prze- przeciwstawiać się będą zakazowi broni przedwo;enm.go roku 1940. Z tego punktu 
kupionych i najemnych organach bulwa- atomowej, tymbardz.iej pogłębiać się bę- widzenia zrozumiałe jest również dlacze­
rowej prasy burżuazyjnej.. dzie rozłam miądzy siłami agresji i impe- go w Waszyngtonie atrzymuje się dotych-

Latem ubiegłego roku w t.zw. „komite- rializmu z jednej strony a siłami bronią- r2as utworzony podczas drugiej wojny 
cle roboczym" przy Komisji Atomowej cymi sprawy ugruntowania powszechnego światowej anglo-amerykański sztab wo-
Rady Bezpieczeństwa większość państw pokoju i demokracji z drugiej strony. jenny opracowuiący nowe plany agresji 

k w tajemnicy tak przed narodem amery• 
Związek Radziec i przewodzi miłującym kańskim :ak i przed narodem angielskim. 

Poko, ,. narodom Ostatnio wznieca się szczególnie dużo 
wrzawy wokół sprawy tworzenia wszel-

Z tego wynika, ze z dni(,!m każdym bę-1 Radziecki na długo przed drugą wojną kiego rodzaju „soiuszów'' i „bloków" 
dą coraz bardziej izolowani zwolennicy światową apelował do wszystkich krajów państw zachodnich, <.hoeiaż nie zagraża im 
broni atomowej w międzynarodowej opinii nieagresywnych, by zjednoczyły się w ce- żadne inne pi;ństwo. Cała ta ~rzątanina 
publicznej. Wynika z tego również, że lu przeciwdziałania faszystowskiej agresji 'sojuszów z;,.~hodnich", „sojuszów atlan­
stając na czele walki o zakaz zbrodniczej i zawsze potępiał transakcje poszczegól- tyckich", „bloków śródziemno-morskich" 
broni atomowej, Związek Radziecki prze- nych wielkich mocarstw z agresywnymi itp. odbywa się pod osłoną deklaracji de· 
wodzi wszystkim miłującym pokój naro- krajami faszystowskimi kosztem innych fensywnych, mogących zmylić- jedyt1ie lu· 
dom i postępowym ludziom całego świata. miłujących pokój krajów, w rodzaju ha- dzi naiwnych, w istocie rzeczy ,,te soju-

Przed drugą wojną światową świat ka- niebnego spisku monachijskiego kosztem sze'' i „blcki" mają na celu przygotowanie 
pitalistyczny podzielony był na kraje de- Czechosłowacji. cowej agresji i ro.zpętanie nowych wojen 
mokracji burżuazyjnej i kraje faszyzmu. Gdy wybuchła druga wojna światowa w których zainte1·e~owane są te lub owe 
W owych czasach role podżegaczy do agre- Związek Radziecki nie musiał zmiemac grupy rzadzące. bynajmniei jednak nie na­
sji odgrywały kraje faszystowskie i mili- swej polityki, przystępując do koalicji an- r<>dy Stanów Zjednoczonych, Wielkiej Bry 
tarystyczne - Niemcy, Włochy i ·Japonia, tyhitlerowskiej razem z Wielką Brytanią i tani.i luh jakiegokolwiek bądź innego 
które utworzyły t.z:w. blok antykom.inter- Stanami Zjednoczonymi. Była to natural- kraju. 
nowski. One to rozpętały drugą wojnę na kontynuacja tej polityki zagranicznej, Postępowa n ie Anglii i Francii 
światową, która zakończyła się haniebnym którą rząd radziecki prowadził również 

1 
spr.zec.zne .z układem o przy• 

fiaskiem wszystkich faszystów. Związek przed drugą wojną światową. ia.źni % ZSRR 
ZSRR domaga się wykonania powziętych Co się tyczy Anglii i Francji t.> znajdu· • • b • „ ją się one- w sprzeczności z paktami przy. 

W czasie · WOJDY ZO ow1ązan jaźn~ i w::aiemnej pomocy. jakie kraje te 
Groźne nliebe~piec:zeństwo„ które mwisło 

nad Europą i nie tylko nad Europą ze sbro­
ny, faszystowsk ich Niemiec i agresywnej Ja 
pon.tui z ~ich sza1')1Ilymi pliainami pan-OIW'an:i.a 
na<l światem i rozgromieni wszystk:iJCh prze 
ciwstawiających się temu panstw - zmusi.· 
ło koła rządzące Wielkiej Brytanii i Stanów 
Ziedinocwn.ych <lo zjednoczenJia S'ię ze Zwtląz 
kiem Radzieckim przeciwko sibm agresdi 
i faszy=u. 

stw0 nad agresyWnymi mooa.rstiwa.tnl l m- zawarły z ZSRR. 
warlo doniosłe porozui:nieni'e, dotyczące p<r Tow. Stalin wypowiedział swe ważkie 
wojennego uregulowania. spraw. słowo o tym, czym może zakończyć się po 
Związek Radz~eckl ł teraz stoi na stanowi- lityka pod7egaczy d<' nowej wojny: 

sku tych układow obliczonych n~ obronę ~ j „MOŻE TO SKOŃCZYĆ SIĘ JEDYNIE 
teres~~ de~okracj~ i na zapobiez~nie nowel HANIEBNYM FIASKIEM PODŻEGACZY 
a~resJI. Związek ~dziecki słusznte domaga I DO NOWEJ WOJNY Ch h'll 1' 
się, by porozumi'en1a te lstotnie wYkonywa.- . . · . urc I . ~ o.wny 

W wyniku tego sojuszu 
krajami demokratycznymi 

no i by wyłaniają.ce się w związku z tym I PQdz~gacz ~o nowe] wo~nJ.'.• stracił jUZ za• 
nowe zagadniendia 1'07.Strzygano równileż na ufame swo1ego nar<>du 1 &Ił demokratycz­

mtędzy ZSRR a podstruwie wzajemnego porozumłenda mo- nych całel{o świata. Taki sam los oczekuje 
uzyskano zwycię- cars~w zailnteresowanycb. wszystkich innych podże-gaczy wojennych. 

Imperialiści nie mogą dyktować wolńym 
narodom 

Naród amerykański odrzuca 
program podżegaczy 

Groza niedawnei woinv iest zbvt Ży-
Nikt nie może negować konsekwentnego I ne niebezpieczeństwo mogą ignorQWaĆ daw- wa w Pamieci narodów i zbvt wielkie sa 

charakteru polityki m.graniczej rządu ra- ne porozumienia z ZSRR i nie li'czyć stę siły społeczne stojące za .pokojem aby 
dzleckiego an~ też faktu, że odpowiada. ona z kh iS'tnieniem. uczniowie Churchilla w nauce agresii mo 
całkowicie' interesom be'Lpieczeństwa. między I Wśród kół rządzących tych krajów jest !!li ie uokonać i dokonać zwrotu w strone 
narodowego, ChodZi o to, że od chwili z~koń sporo chętnych do uru;czywistnienia swych nowej woinv". Oświadc7enie tow. Stalina 
czenia drugi'ej wojny światowej w polltyce planów zab')rczych, obl:icwnych na zdoby· nowinno <'iłdziałvwać w snosób ohzpźwiaia 
kół rządzących Et.a.nów Zjednoczonych ł clie przez blok ernglo-amerykańskii panowa· cy. Oświadc:>:e9ie to W'lkazuie że intrve:i 
Wielkiej Brytanhi zaszły ta.k'e zmiany, którt> n'a n~d światem. Uważają oni, że Po 'l':WY" antyradzieckie, którvmi 7"imuia sie teraz 
W istocie rzeczy az.nacm.j4 rezygnację Z po- cięstwie nad Niemcami l Japonią otworzyło różni ae-enci no.dżel!'.aCZV do n'lwej WO;l'ly, 
roo:umirń . zawartych tt. Zwl\~~kiem Radziec się pole dla urzeczywistnienia ich planów sa bacznie ślcd-wne nrzez Związek Ra­
klim, l'lln1'erzaJ1cych do usta.nowien5ia po pt nrywanfia nad wszystkim! j.rmymi na.roda· ~ziecki i siłv demokratyczne na ~ałvm 
wojnlie trwałego' pokoju demokr<lltye7..nego mi, choci.aż nie mogą · wypow1edz.ieć tego świecie. A wiadomo l''lWS'7P.dP'\ie. że ·ta­
i które wyrażają dążenie tych kół do narzu otwarcie. Prasa kół ilmperia11stycznych z co· kiŚ„ rzeczy nie h•hia świ:.> tła dzien. "lCfYO. 
cenia ilnnym krajom swojego imper'iatistycz raz 'Wlęk~zym wrz~skiem I wyciem a:taku~e wiał po.znał wrogów poko "iu 
nego pokoju, czego nie można pogOdzić z wy nasz kraj, gd;vż Wiadomo powszechme, ze 
zwetleńczymi antvhitlerowsklmi celami koa- Związek Radziecki jP.st nieprzejednanym Minełv iednak czasv. grlv narodv bvłv 
licj~ mocarstw. Koła te uważają widocznie, przeciW?l1Idem :zaborczych plan6w imperlar śleuvm narzedziem tvch lub owvch klik 
że z chwilą gdy minęło już dla nich wojen lizmu. rządzacvch. Wyhorv w Stanach Ziedno-

• czonych. · które odbvły sie 2 listouada. 
Podżegaczy WOJ. ennych czeka haniebna orzy!1i?słv zwvcieshyo oartii de!Dokratv-

• czne1 1 prez:vdentowi Trumanowi. Kieska 

POrazka narti~ reuublikańs~iej i Dewey'a, którzy 
. . . noszh do wvborow z nro1?ramem o-

W tym stanie rzeczy staje się zrozumiałe I dym kroku i że np. ~prawa berlińska mimo twarcie reak,cvinvm i naihardz>Pi agre­
dlat'ZegE> najbardziej doniosłe porozumien~a osiągndęoia. porozum·Jenła m-ędzy ZSRR. sywnym, dowodzi, ie wit:kszoś<! narodu 
międzynarodowe zawarte z udziia.łem Związ {)'SA, Wielką Brytanią I Fra.ncją. oozos{aje amerykańskieeo Proeram ten odrzuca. 
ku Radzi'eckiego narusza sie teraz na każ- hierozstrzygn1 ęti. CDalszv ciai:t na st.r. fi-ei) 
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(Dokończenie ze str. 4-ei) 

tr"W"aly de1nokratyczny pokój 
my zwyci~stwo nad interwencjonistami zagra- Nasi wrogowie mówili: „Bolszewicy mogą. tyl­
nicznymi, którzy utworzyli marionetkowy, zwia ko niszczyli'', ileż razy utrzymywali oni, że 
zek 14 państw, i których pobiliśmy, udaremnia bez obszarników i kapitalistów nie można odbu 
j~c _ich. usiłowania przywrócenia władzy burżu dować gospodarki narodowe,i. Partia Lemna -
azyJno - obszarniczej w Rosji. Stalina odpQwiedziała na te twierdzenia bolsze 
. z_ kolei głównym . zada niem Partii Bolszewie wickim planem uprzemysłowienia socjalistycz­

kieJ było opanovn~me . chuo~u g?spodarczego, I nego i zwycięskimi pięciolatkami stalinowskimi, 
wywołanego przeciąguJącą. się WOJną. domową. które przeobraziły nasz kraj. 

Partia Lenina-Stalina z każdej walki 
wychodzi wzmocniona i zespolona 

Str, S 

walki 

Wówczas zaczęto prorokować, że „Bolszewicy 
Zdrada grupy Tito wyrządziła złamią. sobie kark na zagadnieniu chłopskim',, 
. krzywdę Jugosławii ż~ ~o:jalist~czn~ .1nze~udowa .gospodarki wiejs 

krnJ JCSt n1emozhwoscJą.. Pod kierownictwem 

Druga wojna światowa, która zako1iczy­
ła się rozgromieniem fa~zyzmu, pociągnę­
ła za sobą istotne zmiany w Europie i nie 
tylko w Europie. Ciężar gatunkowy wzmo 
cnionego Związku Radzieckiego w spra­
wach międzynarodowych podniósł się na 
nowy poziom. Na drogę socjalizmu wkro­
czył cały szereg krajó,,_. demokracji ludo­
wej, z którymi ZSRR związany jest wię­
zami przyjaźni i wzajemnej pomocy. 

W wyniku tyeh przeobrażeń sojusz robotni­
ków i chłopów podniósł się na wyższy poziom, 
przekształcają,c się w jedność moralno - polity­
czną. społeczeństwa socjałistycznego, co jest 
bez precedensu w historii wszechświatowej. 

lina. które ziednoczyło klase robotnicza 
i pracuiace chłopstwo w walce o zwycie 
stwo socializmu. Istnieia kraie kapitali­
styczne, w których nagromadzone sa nie­
'11.ałe bogactwa . istnieją doświadczeni lu­
dzie, sa zasohv naturalne i t.d. ale 1miia­
cv system kapitalistyczny z jego prywat 
na własnością. anarchia produkdi. roz­
dzieraiacym\ e:o antagonizmami snołecz­
nymi i politycznymi i kryzysami. skazufo 
te kraie na brak równowagi i katastrofa! 
ne fiaska. na ueriodyczne strajki i rewo­
· ucvjne wstrząsy. 

Inna sytuacia istnieje w Związku Ra­
lizieckim, l?'dzie okrzepły socialistyczny 
ustrói suołecznv jest niewyczerpanym 
iródłem wzrostu sił naszego państwa, 
entuziastvcznee:o stosunku do uracv i mo 
raJnych wartości ludzi° :radzieckich. w 
naszvni kraju, tak w snrawach dużei wa 
cri, iak i w każdei drohnei surawie wl­
doc"".na ie~t kieruiaca i mobilizuiaca wo­
la Partii Knmunistvcznei. ktńra nie zna 
nieprzezwycieżonvch przeszkód. 

Zdrada kierowniczej nacjonalist;ycznej I tow. Stalina• P:irtia Bolszewicka rozwiazała to 
grupy ~ugosławii wyrządziła wielką szko- zadanie, urzeczywistniając likwidację kułaków 
dę SWOJemu narą_dowi. Nie ulega wątpli- oraz kolektywizację wielu milionów gospo­
wości, że Komunistyczna Partia JuO'osławii darstw chłopskich, stwarzając wspaniałe prze­
w oparciu 0 swe tradycje intern:cjonali~ sła?ki .dla rozwoju gospodarki rolnej i dla zasa 
styczne, znajdzie wyjście, aby jugosławia dn1czeJ poprawy bytu chłopów. 

. Realizując te zadania, partia niejednokrotnie 
spotykała się z oporem ze strony agentów wro 
ga klasowego, w szczególności ze strońy troc­
kistów i bucharynowców, oczyśdwszy się od 
nich, Partia Bolszewicka wzmocniła się jeszcze 
bardziej i zespoliła wokół tow. Stalina. 

mogła powrócić do zgodnej rodziny, jedno­
czącej ZSRR i kraje nowej demokracji. 

Rosną si.fy demokracii w całym 
świecie 

Wzrosły i wzmocniły się Partie Komu­
nistyczne w krajach Europy. Rozgromie­
nie faszyzmu stworzyło szerokie możliwo­
ści wzrostu i zespolenia całego obozu de­
mokratycznego i antyimperialistycznego. 

Azia nie ścierpi obcych panów 
Po drugiej wojnie światowej zmieniła 

się również zasadniczo sytuacja w Azji. 
Spośród 2 i ćwierć miliarda ludzi, zamiesz­
kujących kulę ziemską, ludność Azji, wy­
nosi 1.200 milionów. Obecnie.narody Azji 
podjęły akcję, w której coraz większą ro­
lę odgrywają siły narodowo wyzwoleńcze, 
tylko zacięci wrogowie postępu ludzkości 
mogą stawiać przeszkody temu ruchowi 
narodowo-wyzwoleńczemu. Taki jest bo­
wiem bieg histerii. Fil,ary imperializmu 
ulegają coraz wh:kszemu zniszczeniu i sta­
ją się nievewne. Równocześnie rosną i ze­
spalają gię siły demokracji, pokoju i so­
cjalizmu. 

Twórcy histerii woiennei -
w i.zolacii 

W tych warunkach siły imnerialistyczne 
coraz częściej opierają swe kalkulacje na 
wzmocnieniu agresywności swojej polity­
ki, na wytworzeniu atmosfery histerii wo­
jennej itp. Chwyty b są jednak dobrze 
znane. Im bardziej będą hałasowali pano­
wie podżegacze do nowej wojny, tym har­
dziej będą odpychali od siebie . miliony 
prostych ludzi we wszystkich kraiach i tym 
szybciej będzie postępowała izolacja mię­
dzynarodowa tych panów. 

• 
Równocześnie, międzynarodowy obóz 

zwolenników pokoju i demokracji, w któ­
rego awangardzie stoi ZSRR, wzmacnia się 
coraz hardziej, przekształcając się w wiel­
ką i niezwyciężoną siłę. 

Kraj nasz znajduje się w nowym 
stadium' rozwoju. Rozwój ten uwidacz 
nia się w sukcesach gospodarczych, w 
rozmachu i bogatej treści pracy kul­
turalnej, w jedności moralno-politycz­
nej Narodu Radzieckiego, która osią­
gnęła nowy, wyższy stopień. Z roku 
na rok rosną siły Narodu Radzieckie­
go. Coraz wyższy jest autorytet mię­
dzynarodowy ZSRR i jego wpływ w 
sprawach międzynarodowych, potwier 
dzając słusznuść polityki naszej partii. 

Niezależna polityka stalinowskiego kie­
rownictwa - zapewnia dalsze sukcesy 

Historia Rewolucii Listonadowei WY­
nróhowała i zahartowała leninowsko-sta 
linowskie kierownictwo naszei uartii, 
które zaskarbiło sobie bezgraniczne zaufa 
nie i miłość Narodu Radzieckiego. Naród 

Wszyscy namietafa urzebiei? drue:iei dziecki przekracza swo1 nowy 5-letni nasz zafał zqszczytne hlstorynn~ ~ieisce 
woiny światowej. Stalin kierował obrona ułan powojenny. Również inne kraie. któ wśród innych narodów i dowiódł, że nod 
naszej ojczyzny i wział w swoje rece kie re wstąpiły na droge socializmu, posuwa kierownictwem Partit Komunistycznej i 
rowniętwo nad s1~ami zbrojnymi kraiu ia sie naprzód. Obecnie w kierowniczvch 1· rl I · t d d k 
- Naro'd ~adzi'ecki· odni'o'sł zw".' ci'estwo k ł 1 b wielkiego Sta ma z. o ny ies o o onv-

f 
n. • ? acu urżuazvjn:vch" szerza s!e ~szelkie wania wciaż nowych, wielkich czvnów. 

nad aszyzmem niemieckim i jego sojusz m~dorzeczne .„strachy '. J;'rze~azem nas'.o/- NIECH ŻYJE NASZA OJCZYZNA RA 
nikami. Sadzili; że Związek Radziecki zu m1 su~cesam1 -:-· obawia1a s1e wzma1rn1a- DZIECKA _ OPOKA PRZYJAZNI I 
hożeie i osłabnie, lecz Związek Radziecki ce1rn s1!" rozw:o111. iwsr>o~arczego ZSRR. CHWAŁY NARODOW NASZEGO KRA­
w okresie woinv jeszcze hardziej sie Rzecz 1asna. ze me zmusi to Narodu Ra- 1 
wzmocnił. Liczvli na to, że uo woinie dzieckiego do osłabienia swych wysiłków JU. 
Zwiazek Radziecki znajdzie sie w stanie lecz - wrecz przeciwnie - ieszcze bar- NIECH ŻYJE WIELKA PARTIA BOL­
zależności od państw kanitalist:vcznych. dziei natchnie miliony pracu]ac:vch nasze SZEWIK.ÓW. PARTIA LENINA - STA­
lei:z Związek Radziecki ·urowadzi tak, «o kraiu, robotników, kołchozników, ra- LINA. ZAHARTOWĄNA W BOJACH 
lak dawniei. swoia niezależna, stalinow- dz;.ecka inteligencie. nasza młodzież. AWANGARDA NARODU RADZIECKIE­
ska uolityke zagraniczna, kierując sie in W czvm tkwi źródło naszvch wciąż no GO. INSPIRATOR I ORGANIZATOR 
teresami Narodu Radzieckiego i bezpie- wvch sukcesów? Na to pytanie można NASZYCH ZWYCIESTW! 
czeństwa międzynarodowel!o. krótko odpowiedzieć. POD SZTANDAREM LENINA, POD 

Woina zakończyła sie. Mogliśmy nrzy- Żródłem naszych sukcesów jest kierow PRZEWODEM STALINA, NAPRZÓD -
stapić do pokojowej uracy. Zwiazek Ra- nictwo Bolszewiclóei Partii wielkiee:o Sta KU ZWYCJF.STV.VTJ KOMUNIZMU! 
•••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••• 

Nota rządu polskiego do rządu Francji 
W obronie Polaków, prześladowanych przez policję Mocha 

p ARYŻ p AP - Dnia 5 listopada 1948 r. Obywatele cl są traktowani przez policję w I wie losu Degórskiego, którego widziano w 
ambasador RP. w Paryżu, Jerzy Putrament bardzo brutalny sposób. Pol31ków wysiedla N~ncy pod eskortą policyjną. 
złożył w ministerstwie spraw zagranicznych się z ich mieszkań bez ostrzeżenia, nie dając . . . 
Francji na ręce sekretarza generalnego im nawet możliwości pożegnania się z rodzi- Teofil Obetkon, górmk, zamieszkały w 
Chauvela.,. notę protestacyjną przeciw szy- ną czy zabrania rzeczy i deportuje ich prze- Pradel w departam~ncie ~ard, został ~res~­
kanom wobec Pola)l:ów we Francji podczas mocą do Niemiec. towan:l'." w kilka. dm po Jego wycofanm SIE~ 
ostatniego ruchu strajkowego. Prezes Organizacji Pomocy Ojczyźnie w z ko~mtetu. s.traJkowego w związku z zarzą-

Nota stwierdza, że w miejscowościach, za- Lille, Władysław Degórski znikł wieczorem d~.emem ministra spraw wewnętrznych Fran-
mieszkałych przez górników, wydarzyły się 29 października po opuszczeniu lokalu orga- CJI. • , • . 

liczne wypadki aresztowania Polaków, którzy nizacji, przyczym należy podkreślić, że nie pma 26 paz~z1e~nika ·aresztowano 10 Pol~­
nkzym nie naruszyli praw, obowiązujących brał on udziału w strajku. Konsulat gene- kow w ~opalru Th1v~ncelles w departa~enc1e 
we Francji i których, winą ... jest jedynie to, ralny nie otrzymał żadnej odpowiedzi ze stro ~ord, kredy prz~byll, ~by_ os.temp.lowac SW<?­
że należą do polskich organizacji legalnych. ny władz francuskich na zapytanie w spra- ie karty wraz z mnyrm gornikarm francuski-
___ .,.. _ _;;..... _______________________ ~-------- mi, aresztowano wtedy więlu górników, ale 

Delegacja po,lska w Moskwie 
bierze udział w 31 rocznicy Rewolucji Listopadowej 

WARSZAW A PAP - Dnia 6 bm. w go- I W skład delegacji, której przewodniczy 
dzinach rannych udała się samolotem do! Hilary Chełchowski wchodzą: Stefan Matu­
Moskwy 12-osobowa delegacja polska w celu I szewski, Włodzimierz Reczek, Kazimierz Bran 
wzi~cia ~dzi~łl;l w _ur?czystoś:iach 31-e.t ro-

1 
dys, Ewa Szelburg - Zarembina, Konstan~y 

czmcy W1e:1uei SocJa.ltstyczneJ ~ewolu.CJl Li~ I Gałczyński, Stefan Olszewski, Jan Doman­
.stopadow~J·. Delegację na lo!ms~u. zegnall , ski August Grodzki Maria Watle oraz przo-
przedstaw1c1ele ambasady radz1eck1eJ w War- , ' . · ' . . . . 
szawie i przedstawiciele tow. Przyjaźni Pol- dowmcy pracy Stanisław Dzmbek 1 .Zofia 
sko-Radzieckiej. Pa terowa. 

po sprawdzeniu dokume·ntów, Francuzów 
zwolniono, natomiast Polaków zatrzymano. 

Następnie nota wylicza długi szereg naz­
wisk Polaków, którzy w ostatriiril czasie u­
legli prześladowaniom policji francuskiej. 

W zakończeniu nota polska stwierdza dy­
skryminacyjny charakter francuskich władz 
administracyjnych w stosunku do obywateli 
polskich zgłaszając energiczny protest przeciw 
szykanom. Nota wyraża nadzieję, że zostaną 
powzięte wszelkie ·kroki, aby położyć temu 
stanowi rzeczy kres i aby obywatele polscy, 
przebywający jeszcze we Francji, zna.leźli się 
pod ochroną prawa. 

Łódzki świat pracy w 31-szą rocznicę Wielkiej Rewolucji 
Uroczysta akademia w Teatrze Wojśka Polskiego 

Sala Teatru Wojska Polskiego jest zapeł- czącego Miejskiego Zarz. ZMP tow. Jabłoń-, stanowi główną siłę, zdolną przeciwstawić 
niona do ostatniego miejsca. Z balkonów zwi s~iego, przewodniczącą Zarz. Miejsk. Li~i. Ko się imperialistyczńym podżegaczom wojen­
sają sztandary organizacji partyjnych i spo- b1et tow. Piwowarską., przcdstaw1c1ela I nym i walczącą o trwały pokój ludzkości. 

Ze spokoiem patrzymy_ w iutro łecznych. Scena jest spowita w czerwieni. Go WP płk. Batkiewicza, rektora Politech- Oddając hołd narodom Związku Radzieckie-
dło państwowe ZSRR - sierp i młot, i godłu niki Łódzkiej prof. Achmatowicza, przedsta- go - mówi w dalszym ciągu tow. Cwik -

Zgodnie z tym, stalinowska polityka zagra- państwa Polski - orzeł biały symbolizują za wiciela Uniwersytetu Łódzkiego prof. Szy- oddajemy równocześnie cześć i hołd partii, któ 
niczna, jest niezachwianie kon~ekwentna i peł- ,równo sąsiedztwo dwóch pai'lstw, jak i sojusz manowskiego oraz przodowników pracy tow. ra te narody prowadziła i prowadzi do wiel­
na spokojnej ufności w dzień jutrzejszy. i przyjaźn serdeczną dwóch narodów - na- tow. Łuczaka, Wareckiego, Dorucha, Goły- kich czynów - Wszechzwiązkowej Komuni-

Sukcesy nasze za.wdzięczamy Partii Bolsze- rodu radzieckiego i narodu polskiego. gowską, Pikałę, Wartecką, Przybył Kazimie- stycznej Partii Bolszewików - partii Lenina 
wickiej, kierownictwu Lenina i Stalina. Gdy Orkiestra gra hymny narodowe polski i ra rę i Stasiak Janinę. - Stalina, która stała się przodowniczką 
latem 19l7 r., w okresie pornżek .wojennych dziecki. Prezydent Łodzi tow. Eugeniusz Sta Referat o znaczeniu Rewolucji Listopado- światowego ruchu rewolucyjne~o. Naród pol 
i chaosu g:ospodarczcgo, nasi przcciwni~y o- wiński zagaja akadetl}ię i zaprasza do pre- wej wygłosił .... przedstawiciel Zarządu !'.}łów- ski potrafi dziś ocenić wartość Rewolucji Li­
świadczyli, że w Rosji nie ma takiej partii po- zydium przedstawiciela Zarz. Głównego Tow. nego Towarzystwa Przyjaźni Polsko - Ra- stopadowej i wartość ZSRR dla naszej wła-
litycznej, która zgodziłaby się na ujęcie wla- Przyjaźni Polsko - Radzieckiej tow. Tadeu- dzieckiej tow. Tadeusz ćwk. snej wolności. 
dzy pa11stwowej w swoje r ę ce, Włodzimierz Le sza Cwika, I sekretarza Łódzkiego Komitetu :Ę'o · omówieniu . wie~kich O?iągnięć narodów Entuzjastycznymi oklaskami zebrani witają 
nin natychmiast odpowiedział, że taka partia PPR tow. Dworakowskiego, sekretarza Wo- ZS~R w bud,owmetwrn soc,Jahstyc.znym,. to.w. słowa tow. Cwika, w których przesyła brater 
istnieje, że, nasza partia nie odmawia, że lada jewódzkiego PPS tow. Stawińskiego Wincen- ćwik podk~esla ?gromną rolę kraJU soc1ah~~ skie pozdrowienie polskiej klasy robotniczej 
chwila gotowa jest objąć władzę. W tymże ro- tego, sekretarza Woj. Zarz. Stronnictwa Lu- mu .w. zwyc1ęstw1e nad faszyzmem. „To. ustr?J dla Wszechzwiązkowej Komunistycznej Par­
ku Partia Bolszewicka, która liczyła wówczas dowego posła Słonia, przewodniczącego Woj. soc1ahstyc_zny zadecydował o zwyc1ęst~1e tii (bolszewików), dla narodów radzieckich i 

. zaledwie 340 tys. członków, objęła kierownic- Zarz. Stronnictwa Demokratycznego prof. ZSRR, głownego pogromcy faszyzmu me- ich wodza - Generalissimusa Stalina 
two Lis'toparlowej Rewolucji Socjalistycznej i Tomaszewicza, wojewodę łódzkiego ob. Szy- mieckiego i imperializmu japońskiego. Dzięki . . . '. 
doprowadziła. naszą, ojczyznę do zwycięstwa ra manka, przewodniczącego Zw. Zaw. Włóknia wysilkowi Związku Radzieckiego uratowany Po referacie. tow. Cwika prze.d~t~wrc1el Za-
dzieckiej władzy ludowej. NaHtępnie Partia Bol rzy tow. Burskiego, przewodniczącego Miej- został świat, uratowana została. cała ludzkość rządu Grodzkiego Tow. PrzyJazm Polsko -
szewicka wyprowadziła kraj z wojny imperiaHs skiej Rady Narodowej tow. Andrzejaka, pre- od pogrążenia jej w ciemne mroki barba- Radzieckiej odczytuje tekst depesz do Genera 
tycznej przekazała ziemie obszarniczą chłopom zesa Grodzkiego Zarz. Tow. Przyjaźni Polsko I rzyństwa i bezprzykładnej w dziejach tyra- lissimusa Stalina i Prezydenta Bieruta. Ze-
1 zlikwidowała próby oporu ze strony kapitalis Eadzieckiej tow. Dobromęskiego, przewodni- nil faszyzmu". Również w sytuacji, jaka wy- brani witają te depesze długotrwałą burzli­
tów i obszarników. W tymże czasie odnieśliś- czącego OKZZ tow. Widawskiego, przewodni tworzyła się po II-ej wojnie światowej, ZSRR wą owacją. 

Wydawca: Woj. K;;-mitet PPR··; L~dzi. Ko ntltet R;d;kcyj~y: Red. i Adm~ Lód( Pi;;·k;;ska 86.-- T~i;'f;;;;-Redaktor Nacz. 216-i4.""s-;k';~t"a'-n~.a-t-2-54---2-1.-R-e-d-. -n-o-cn_a_1~72-i:._, 
Dział oJ?loszeń: Piotrkowska 55. teL 111-50. Konto PKO VIl-1505. Zakł. Graf. RSW „P rasa". Administracia nie orzvimuje odvow iedzialności za terminowv druk oi?łoszeA. 
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Otwieralą si" czarne karty 
Na marginesie procesu Pużaka i innych 

~a ławie oskarżonych zasiedli dziś czo węgierska, w roku 1918 - 1920 byli· to kt' · · " Do t b ły · powiada NIE. I daleJ' wyjaśnia. Były ele.o 
łowi przywódcy prawicowego nurtu w pol t . w orym ZYJemy . ego Y mu me- f 1 b _,_ ....... brutal 
j;kie' kl" · b tni . . awan urmcy w rodzaju Sawinkowa, Kor- zbędne szczegóły dotyczące uzbrojenia menty aszyzmu, a e rCł!Kowa„v... • 
. J . ~e ro. 0 czeJ wodzo~e przedwo nilowa i ci wszyscy, którzy legitymowali wojska, czyli ilości milicjantów w Łodzi. ności. 
{~eJ 01;~~ ci, którzy zdra.dz~Jąc sp~awę. się ~ienawi~~i~ do Związku Radzieckiego. Szturm de Sztrem nie wydawał „Prze- Gd~ prokura to~ odświeża nieoo pamięć 
wali p b ~o, ~p~awl SO~Jali~mu, pilno- No 1 OCl.--yWisci;:- był ich wernym przyjacie glądu" w celach kolportażu, ale czystym ' ~skarzonego cytuiąc Berezę: proces łucki 
pol k' a Y ru~ 0 bona .0 się ZJednoczenie lem - Józef Piłsudski - naczelnik pań- przypadkiem zawędrował on do Szelą- i.td. - Sztur!ll de Sztr.em ki~a V:'spółczu­
. ~ i~go ruc u ro otniczego, a.by szczere stwa, jak powiedział dziś z pietyzmem ł ł od d lośc o by SOCJ.ahstyczin~ elementy. robotmcze, które oskarżony Szturm de Sztrem. W okresie gowskiej. Szturm de Sztrem nie pisał JąCO g ową, a• e powia a„. 1 iow • 
zinaJd<>w~ły _si~ w PPS me z.n&.lazły drogi okupacji w czasie ostatnie]' WOJ' ny przyJ·a- oszczerczych artykułów zagranicę, ale in- ło tego mało. 
porozumiema z rewoluc · · b tnik iormował Z gmunta Zarembę o sprawach Dobrze znane słowa. Tak samo wzru­
mi z KPP 1 . . YJnymi ro o . a ciółmi WRN-owców byli najbardziej zdecy kraJ'owych, "aby tamten nie stracił łączno szał ramionami KaID1nierz Pużak, !<ledy 

f 
• wa czącyrm konsekwentnie z dowani wrocrowie· Związku Radzieckiego aszyzmem. · ~ . • ści z krajem. Szturm de Szt:rem rozma- przynoszono mu memoriały w sprawie są-
. . mordercy działaczy robtmczych i chłop- wiał z agentami AnC.ersa, bo przy pierw- dów dora.Mycfl, w sprawie wyroków w 

Na ła~e oska;zony~~ zasiedli ci, któ- s~i~h. Opierali się o anglosaskich imperia K b · ~ · zak to h 
rzy od :p1~rwszeJ chwili odzyskania nie- hstow, 

0 
Andersa i Sosnkowskiego 

0 
wszy szym spotkaniu wywniosko;vał, że ,,maj~ , o. r~m, .w 1prawu~ a wa.nyc na 

podleg~?sci w r .. ~918, dzięki zwycięstwu stkich bez wyboru, kto razera z nimi od- oni sympatie do socjalizmu'. Za cenę teJ smierc ludzi w Bere21e, w sprawie powol 
w Ros. Jl rewolucJi proletariackieJ', J'udzili dychał nienawiścią do ,,narodu stu naro- iluzorycznej „synroatii" fałszował kenkar ilego konania tysięc~r więźniów politycz· 

ZSRR t:y, zasłaniając się,' iż przypuszczał, że Pi- nych w każdym z 384 więzień ówczesnej 
p~zeciw. ,-p°:pierali wszelkie knowa dów, który ocalił świat". I w~ale nie clzi- lecki i Szelagows1'.a mają jakieś trudności Rzeczypospolitej. Nie warto rozdzierać, 
ma.~awinkowych 1 innych zdrajców rewo wimy się, gdy w procesie raz po raz pada · b ł f 
lucJi. . . nazwisko andersowskich szpiegów _ Ma- w otrzymaniu dokumentów. Szturm de szat to jeszcz.: me y aszyzm. 

Na ławie. oskarzonych zasiedli ci, któ- rii S1zelągowskiej, Pileckiego, kiedy „Prze Sztrem stwierdził,. że wykony"".ał funkcję Szturm de Sztrem opowiada spokojnie 
rzy wzywali pod bron robotników w roku gląd ', wydany przez Szturm de :=:ztrema sekret~rza, .ale m~ nazywał się sekre~- v swej działalności. Zaprzecza jedynie w 
1920, aby pr~~adzić ich na haniebną wy- i jego towarzyszy znajduje się w rękach r~em, ze Puzak .miał _autorytet prze:vo - S{irawach natury ·formalnej. Nie otrzymy­
prawę pod KiJOW, aby wspomagać między tych agentów polskiej rec.kcji. mczącego,. ale mm me był. . Szturm de wał od Zaremby instrukcji, a oceny, nie 
narod?wą reak?ję, mobilizującą wszystkie Otwierają się czarne karty„. Czyta~ z Sztrem miał kontakt z przy;vodcą bandy, czytał wszystkich listów szyfrowanych za 
zwe. siły. przeciw powstającemu państwu rJch można pełną historię zdrady prawicy óle tylko dlatego, aby yrybic mu z głowy granicę, ale znał ich treść itd. Innych za-
radz1eckiem. u. . . wcjalistycznej, odtworzyć z nich możn'l w bandytyzm. Jednocześme w redagowanym strzeżeń nie ma 

N ł k przez siebie „Przeglądzie'' stwierdza, że w . · . . 
. a . awie os a~onych siedzą wreszcie pełni bankructwo jej ideologii. ,.lasach siedzi nie NSZ, ale ofiarna, zapal Al~ w ~edn.ym .ma racJę. Stwierdza ~a 

et, ktorzy w okres1e narastającego w Pol- Zeznaj~ Szturm de Sztrem. Patrzac na na młodzież". Szturm d~ Sztrem przyzna- zakonczeme, ze „i_ ten pr~es pr~da su~ 
-'Ce fasz~mu! pogłę~iając~j .s~ę nędzy kla jego uśmiech, słuchając jego cichego; lago je, że rozporządzał niemałą sumą dolarów na c?ś cz'łSOm, ktore prze~ywamy , przy­
sy rob?tmczeJ, ł~ma.1 straJki i wybuchają dnego głosu upaircie musimy myśleć o ty- i.le to tylko na pomoc dla ofiar hitleryz- da ~ię nape~o. P:zyda się yrz~de VjSZY-

_ce akcJe chłopskie. łamali rodzący się jed- pie literackim. o świętoszku Moliera. Stoi mu i dla uczacej się młodzieży. stkim polskieJ kL.sie robot~1czeJ. ~tora z 
nolity front, stawali zaporą na drodze pol przed nami autentyczny świętoszek na- . · . . . . tych c~arnych kart uczyć się będzie bez-
skiej klasy robotniczej ku jej wyzwoleniu. szych czasów. Szturm de Sztrem spisywał A wreszcie naJcieka~sze ~wiadczeme kompromisowej wałki z ideologią, która 

I kiedy spogląda się na tych pięciu star V:iadomości o życiu kraju, zbierane od sie Szturm de Sztrema. Na pytanie czy w Pol proces ten zrodziła. . 
szych panów, kt-S!Zy już w odrodzonej, c1 koresPondentów, , uisał historię okresu, sce przedwrześniowej ):>ył faszyzm - od- · J. Krajewska 
tym razem naiprawdę, Polsce_ rozpoczęli -ll-111-1111-1111-1111-1111-1111-1111-1111-1111-1111-1111-1111~1111-1111-1111-1111-1111-1111-1111-1111-1111-1111-11 

El'*l~~~r~~,~~~2.1~'i O czym świadczą wyniki wyborów w USA 
zdr:idy nar~dowe~ i zdrady klasy robotni W b , • . 
CZ<;J· w ca.le] pełni wyrasta świadomość, iż y orcy amerykanscy odrzucają politykę podzegacza Dewey'a 
vm właśi :1e są w naiwiększej mierze odpo C · · wiedzialni za to że Polsk 

1939 
t ł ała pras~ burzuazyjna USA krzyczy dziś I kie wystąpienia przedwyborcze Trumana eh\\ 

. . • .a w r. . s a a o „cudzie wyborczym", który stał się rze rakteryzowało to, że zwracał się on do wy-
&1ę be~bronnym łupem hitlerowski.ego bar ko~o w U_S~. w. istocie rzeczy żadnego „cu- borców z hasłami rooseveltowskiego „nowego 
barzynstwa. du oczywiście me było. ładu" obiecywał przeprowadzenie reform spo 

Ta ława oskarżonych nie zgrupowała Stała się natomiast rzecz następująca: wy- łecznych, potępiał republikanów, jako reak-
bynajmniej wszystkich winnych w tej borc.y .amerykań~~Y,. którzy w większości cjonistów i sługusów wielkiego kapitału". 
sprawie. Wielu z nich przebywa dziś zagra sweJ me wyzwolih się jeszcze od tradycji t. O latego wielu obserwatorów słusznie oce-
nicą aby prowadzić tam pod d ktand zw. „sy~temu dwupartyjnego" i czynili wybór nla wyniki glosowania w dniu 2 listopa-
. ' . . , • Y :m tylko między kandydatami d""-u partii - re- da jako jawne i niedwuznaczne odrzucenie 
impenahstow, _wr~gą propagandę przeciw publikańskiej i demokratycznej - wybrali przez wyborców tej polPtyki, która otwarcie 
własne,m~ kraJow;. dem?k~atę dlatego, że w swych ostatnich wy- zrywa z .tradycjami Roosevelta. Wściekła pro 

Wspolmcy Puzaka, Dzięgielewskiego, I ~tąp1emach przed_wy~orczych obiecywał on paganda republikanów przeciw tym trady · 
Krawczyka, Misior()wskiego i Cohna to w im nawrót do pohty~1 Roosevelta w sprawach cjom, ich wystąpienia w obronie ustawy 
1:-ierwszym rzędzie Zaremba Arciszewski wewn~trz!lych i V: ciągu całej kampanii wy- Tafta-Hartley'a, w obronie wielkich mon·J­
Kwapiński Haluch Ciołkos~ Practier Bi~ b?rczeJ meustanme apelował do pamięci wiel poli - wszystko to zdecydowało o ich poraź-

. . • . .' • .,,. • kiego prezydenta. ce. · 
las i wielu, v:1elu mnych. . wybo!'cy amerykańscy, odrzucili tę partię, Nie należy zapominać, że dla wyborców 
~a. stole lezą grube tomy akt. Ale kied~ _ ktora na ar~nic politycznej występowa- amerykańskich związki partii Dewey'a z wiei 

mysltmy o dowodach rzeczowych w teJ ła Jako .najbardziej rozpasana partia wojen- kim kapitałem są znacznie oczywistsze, niż 
sprawie, kiedy uprzytamniamy sobie cały na, partia ofensywy na stopę życiową klasy związki partii demokratycznej ze zrzeszenia­
cgrom win jakie tu mają być sądzone _ robotniczej. Wyborcy uwierzyli w obietnice mi monopolistycznymi USA. Po stronie De­
myślimy o' ofiarach jakie pochłonęła ta prze~wyborcze demokratów - w obietnicę wey'a występowała cala wielka prasa USA. 

. . . . . . _ znles1enla usta.'vy Tafta-Hartley'a, wprowa- której wysługiwanie się amerykańskiemu ka-
r,1~cna. robota prawicy S~JalistyczneJ dzenia ko~troh nad cenami, ograniczenia sa- pitałowi monopolistycznemu znane jest do-
wierneJ agentury burz1:1aZJ1. mowolł wielkiego kapitału monopolistyczne- brze wyborcom. Można stwierdzić chociaż 

,,Pokaż mi twoich przyjaciół, a powiem go itd. wygląda to na paradoks, że propaganda na 
ci, kim jesteś'' - mówi przysłowie. Kim Aby o tym_ przekona~ swych wyborców, rzecz Dewey'a największych gazet amerykań­
więc byli i s

1 
przyjaciele dzisiejszych os- Truma!l pr~eJechał w c1'.'lgu kampanii wy- skich, związanych z królami stali i nafty 

karżonych? borczeJ z _gorą 22 t:rs. m1_l, wygłos.ił 272 mo- USA, wie~imi bankami i najpotężniejszymi 
w 1 t h d . n . . y, w ktor:rch zaklinał się stale, ze pozosta- koncernami, złą przysługę wyświadczyła kan-
. .a ~c poprze zaiącyc pierwszą Je nadal wierny tradycjom Roosevelta. Jak dydatowi partii republikańskiej. Ujawniła 

WOJnę swiatową była to monarchia austro donosi agencja ,.Associated Press", wszyst- ona bowiem z jeszcze większą wyrazistością 

Zwycięstwo chińskiej armii demokratycznej 
Popłoch w kolach imperialistycznych · światD 

Rzadko kiedy światowe siły re~cji_ zm. u I W tej chwili komuniści trzymają mocno 
szone były .ta~ ~erze. J?rz~c się. do w ręku Mandżurię z jej niezmiernymi za 
ogro~u odmeswne.i porazki, . .lak to .ie.st sobami... będą oni w stanie - jeśli zechcą 
obecnie po· klęskach ~ng-KaI-Szeka. Pod _ · ć tk' h b t · „ 
tym względem szczegó1nde charaktery- u~y wsz_ys ic og~c w ~andzurn 
styczne są komentarze prawieowej prasy pr~eciwko twierd~om Chin Połnocnych, 
agielskiej i amerykańskie.i, oświetlają.ce kto.re pozostały Jeszcze w rękach Czang­
sytuację w Chinach, i wynikają.ce z niej Kai-Szeka. 
korysekwe:ncje dila sytuacjli rniędzynarodo Masowa ka·pitulacja 12 dywizji kuomin-
weJ. . " . t~ngow.>kich w krótkiej bitwie na połud-

„New JC>rk Heral.d Tnbun~ z dn.;1a 29 .lą nowy zachód od Mukdenu rozwiała na­
br w. de~zy zamieszczone.i na pterwszeJ L.zieje, że ewakuowane z Mandżurii od-
strome pisre: · · ł b d t · · 

„Tragedia mandżurska zbliża się do ;:_zia y Kę; ~ wk s an:eCh_wzmhocpn~cł pozyc]he 
szc-zytu: Straty Nan.kinu w lud.Zliach, ma- :ani<- ·. a.. - .-.z~ a w mac o nocnyc · 
teriale i terytorium osią.gnęły rozmiary Nie mrueJ bolesna była strata ogromnvch 
w.ielkiei katastrofy. ' !ości amt>rykań.skich i innych materiałów 
Nie~tanne kleski w Chinach Północ- wojennych, które wpadły w ręce komuni 

mych w Mandżurii sp·rawiły. że ostatni mie stów." 
sią.c był dl~ armii kuomintangows·kie.i naj Amerykanie włożyli dotychczas w róż­
~ejszym okresem w historii wojny ;1e formy pomocy dla Czang-Kai-Szeka 
domo_".'le.i w Chin~ch. Dalsze nie~w~~ około 4,5 miliarda dolarów (mniej więcej 
(~rmi;t c;;zang-Kai-Sz~ka). wyda.ią.. się , b):'c tyle, ile wynosi cała dotychczasowa „po­
nneum~o.ne. qstat.Ilii~ wia.domo.ś~1 „moWlą moc'' marshallowska w Europie) . Obecnie 
o paruce i ~esziaruu w Nankirue • R t d · · dl · t 

O obecnej syt11ar:ji w Chinach „New c.~en~a . eu era o~osi, z.~ " a pr~~iws a 
Jork H~rald Tribune" pisze eo następuje: wiema s~ę _narodowi a:m.n ~udowe~ ffii! .wv 

„W ciągu jednego miesiąca wojska starczy JUZ nawet ~zies;,ęc1okrotme więk-
Czang-Kai-Szeka zmu!>zone zostały do opu &za po~oc ame?'~anska „ . 

::- zczenia wielkich mi&ist: Czanczunu i Czin Radio londynsk1e w audyCJt z dma 2.11 
ghow w Mandżurii oraz Tsinanu, Czefu, hr. stwierdziło m. in.: 
Kaifengu i Czeaghov.- w samych Chinach. „Zwycięstwo wojsk komunistycznych w 
uprócz dziesiątków innych miast i mi~ste- Mandżurii może mieć nieobliczalne następ 
czek. Skutków tych klęsk nie moilna jesz stwa. Jeżeli Czang-Kai-Szek nie otrzyma 
cze w pełni ocenłć, ale mogą one okazal znacznie większej pomocy z zewnątrz, to 
_,iP nawet wi~ksze. niż wvdaje sie obecnie. komuniści mMa onanować całv krai"~ 

Tyle chyba starczy dla zilustrowania po 
1:-łochu, jaki wywołały w kołach imperiali 
;:tycznych całego świata wielkie zwycię­

stwa Armii Ludowej Chin. I nic dziwnego. 

Chiny Ludowe obejmują obszar więk­
szy niż wszystkie kraje Europy Za<:ho<l­
niej razem wzięte. Liczba ludności na te­
nmach wyzwolonych Chin zbliża się do 
200 mili~nów, przewyższa więc w znacz­
r.ym stopniu ludność Stanów Zjednoczo 
nych. Ale najważniejszy jest fakt, że woj­
ska ludowe osiągnqły już zdecydowanie 
strategiczną przewagę nad armią Czang­
Kai-Szeka, że posiadają silną bazę przemy 
słową, że zagrażają największym i naj­
ważnieszym ośrodkom Chin, które pozo­
r;tały jeszcze w qkach Czang-Kai-Sz.eka, 
(Amerykanie w przyśpieszonym tempie e­
wak:uuj ą już stamtąd swoich obywateli). 
Zarysowuje się realna możliwość pełnego 
zwycięstwa Chi.n demokratycznych, roz­
ciągnięcie władzy ludowej na cały ten ol­
brzymi kraj. 

Jest bardzo charakterystyczne, że. jeden 
~ ostatni<:h komunikatów age1J1.cji Reutera 
~twierdza, iż rozwoj wypadków w Chi-
1 ·ach i oddźwięk, jaki te wypadki będą 

. ; ~ '·" wśród bnych narodów kolonial­
nych może mieć decydujące znaczenie nie 
tylko dla samej Azji, ale może też w nie 

alekicj przyszlości zmienić układ sił w: 
~kali o~ólno-świ.:d.0 · ~j. .J. St. · 

jego związki z Dupont'ami, Rockefeller'ami, 
Aldridge'ami i t. d. 

O ewey i Dulles byli tak dalece przekonani 
o swym zwycięstwie, że ostatnio zaczęli 

nieostrożnie mówić o pewnych tajnych pla­
nach militarystów amerykańskich. Rozjeżdża 
jąc .po Europie i wchodząc w rolę przyszłego 
Sekretarza Stanu. Dulles otwarcie oświad­
czał, że amerykańskie siły zbrojne będą gwa­
rantem agresywnego bloku zachodniego, mon 
towanego w Europie pod egidą USA. 

W jedym ze swych ostatnich wystąpień De­
wey stwierdził po prostu, że prowadzenie dal­
szych przygotowań wojennych jest najgłów­
niejszym zadaniem przyszłego prezydenta. 

80 Kongres Amerykański, w którym więk­
szość miała partia republikańska, uważany 
był słusznie przez wyborców amerykańskich 
za najbardziej reakcyjny Kongres w dziejach 
USA. Uchwalił on szereg ustaw, które pogor­
szyły sytuację mas pracujących w tej liczbie 
ustawę o zniesieniu kontroli nad cenami i 
ustawę Tafta-Hartley'a. 

Z oświadczeń przywódców republikań­
skich i posunięć Kongresu republikań­

skiego wyborcy amerykańscy wyciągnęli dla 
siebie wnioski i z tym większą uwagą zaczęli 
przysłuchiwać się przedwyborczym obietni­
com Trumana, chociaż rzecz prosta istnieje 
olbrzymia rozpiętość między wypowiadaniem 
tego rodzaju obietnic a ich wykonaniem. 

Warto jednak nadmienić, że w ciągu całej 
kampanii wyborczej zagadnienia polityki we 
wnętrznej odgrywały główną rolę i właści­
wie wokół tych problemów toczyła się zasad­
niczo walka przedwyborcza między kandyda­
tami republikańskim i demokratycznym. 

Zarówno Dewey jak i Truman wyraźni<! 
oświadczali, że w dziedzinie polityki za­

granicznej obstają nadal przy planie Marsha 1 
la, przy stworzeniu związku zachodniego, przv 
polityce ingerencji w sprawy wewnętrzi:JP 
Chin, Grecji, Turcji itd. Popieranie przez ob11 
kandydatów tego agresywnego kursu bvło 
przyczyna, dla której wielka ilość wyborców 
nie wzięła w wyborach udziału, nie widząc · 
żadnej istotnej różnicy między platformą re­
publikanów i demokratów w dziedzinie poli­
tyki zagranicznej. Apatia wyborców znalalił<{ 
wyraz w tym, że z górą 20 milionów poten­
cjalny,ch wyborców zrezygnowało w dniu 2 li 
stopada z udziału w głosowaniu. 
O odać tu jeszcze należy dwie okoliczności , 

które zaważyły na wynikach wyborów: 
po pierwsze ogromna ilość obywateli amery­
kańskich z biedniejszych warstw ludności w 
ogóle pozbawiona jest prawa wyborczego po­
nieważ nie jest ona w stanie opłacić pod~tku 
wyborczego, nie umie czytać i pisać po an"iel 

.s~u itd. Po wtóre koła rządzące USA zorga­
nizował:\'. piesłych~n_ą ka~panię zastraszanla 
zwolf'!nników trzecieJ partn, napadano na wie 
ce, organizowane przez j<>j zwolenników ltd. 
W trzech wielkich stanach Oklahama Nebra­
ska i Illinois - reakcja nie dopuściła 

1

do wła­
czenia trzeciej partit na listy wyborcze. W 
szeregu miejscowości reakcja uciekała się po 
orost~ do fałszowania wyborów, niszcząc 
kartki wyborcze oddane na Walace'a i Tay­
lor'a. 

Wszystko to świadczy, że wyniki wyborów 
nie odzwierciedlają tealnej siły partii Walla­
ce•a. 

Nie ulega kwestii, że partia ta ma mocns 
pozycję w życiu USA i że coraz bardziej bę.: 
dzie ona skupiać wokół siebie wszystkie na­
prawdę demokratyczne warstWY społeczeń­
~•w=ii amervkańskiego 
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Gtos TOMASZOWSKl 

Kronika Tomaszowa nz1ęk1 przodown~koni P..acq 

. . . f aluyka Dyw n w wykonała plan roczny 

, KOMU WINSZUJEMY ' 
Ponieqziałek, dnia 8 lii;topada 1948 r· 
Dziś: :Wiktoryna · 

WAŻNIEJSZE TELEFONV 
Sfraż Pożarna - 51 
Milicja Obywatelska - 47 
Dworzec Kolejowy - '.4 
Komitet PPR - 46 
Komitet PPS....- 166 

ADRES REDAKCJI R. s. W. „Prasa•', Plac 
Kościuszki 1 - 3, -tel. 2f:O, godziny przyjęć 
od 10 - 12. 

Z:,ik!ady PZPJG Nr 3 w Tomaszowie ' produkch w następnych miesiącach pra 1 pranie się uczyć, będzie wkrótce wy~ 
wykonały na dzień 31 października i wie o 20 procent. słany do Technikum do Łodzi. Wróci 
p~ar; roczny w 101 p~oce:itach. Do wy_- : Fabryka posiada cały zastęp młodych do swej fabryki już jako inżynier. 
n1kow tych przyczyniło się stale rozwi-

1 

przodowników pracy, wśród nich Mazu W tkalni szenilowej pracuje młoda 
jające się współz~wodnictwo pracy. . rek 'Jan zajmował już kl~akrotnie p~n 1 robotnica Sk~morochow Kry~ty~ta. • 

PZPJG Nr 3 pierwsze w Tomaszowie ktowane miejsce, a ostatmo zdobył pler ,.,.Zdaję sobie sprawę - mow1 - ze 
zrozumiały znaczenie i.yspófaawodnictwa wsze. Osiągn'ęc.ia swoje traktuje jako pracuje mf się coraz lepiej. Rok temu 
młodzieżowego. Młodz:eż tych zakła„ rzecz najzuperniej naturalną. Mówi po wszystko było dla mnie ciężKie i trudne 
dów przystąpiła do wyścigu pracy w prostu: ,.Ne może być inacżej, jeżeli o do zrobienia; 'teraz wszystko idzie jak 
maju br., co spowodowało podniesienie f.woją maszynę dbam". Ko1. Mazurek I z płatka" 

l Ob, Rybak Władyslawa, która pracu' 
; _ie już w fabryce 24 lata, zajęła ostatnio 
, 3 razy z rzędu I-sze miejsce. Dzieli się 

Skomorochow Krystyna Mazurek Jan Władysława Rybak Wł. Goździk 

ona chętnie swym doświadczeniem z 
:nnymi rbbotnicami. 

Narada techniczna w Fabryce Filców 

Pragniemy tu dodać nawiasem, że 
przodownica pracy, ob. Rybak Włady­
slawa mieszka z 6-giem osób w jednym 
pokoju. Pokój ten znajduje się w opła­
kanym stanie, rozwalony dach powodu 
ie stale zacieki. Wiadomo, że Zarząd 
Miejski remontuje obecnie budynki 
mieszkalne i że z końcem roku będzie 
można oddać do użytku ·kilkadziesiąt 
izb mieszkalnych. Najwyższy czas, by 
Rada Zakładowa już teraz pomyślała 
o zapewnieniu ·odpowiednich mieszkań 
; dla przodowników pracy w PZPJG 
Nr 3. . 

Naradę wytwórczą w Fabryce Fil­
c6w Nr 2, w której wzięli udział przo­
downicy pracy, wielowarsztatowcy i se 
kretarze kół . partyjnych, zagaił dyrek· 
tor naczelny Rowiński. Tow. Rowiński 
omówił cały szereg spraw dotyczących 
wykonania planu) dyscypliny p~acy 
i oszczędności surowca. Poinformował 
między innymi, że w październiku plan 
został wykonany w 108 procentach. 

Z kolei zabrał głos dyrektor technicz 
ny tow. Skibiński Stanisław, który 
zwrócił uwagę na fakt, iż w fabryce 
filców ruch wielowarsztatowy rozwija 
1''ię jeszcze dość sła,bo i podkreślił, że 
miałaby tu wiele do zdziałania Rada 
Zakładowa. 

W dyskusji zabierali głos majstrowie 
i przodownicy pracy, którzy wysunęli 
sprawę niedociągnięć i usterek w dzie­
dzinie zaopatrzenia fabryk! y;r a.rtykuły 

techniczne, części zamienne i · surowiec. podkreślono też, że „Przodownik Włók 
Poruszono też sprawę pogłębienia niarz.a" powinien się znaleźć w rękach 

wiedzy technicznej robotników: wezwa każdego robotnika int€resującego się 
no do korzystania z biblioteki technicz· zagadnieniami techniki, urządzeń soc;jal 
nej zakładu ,liczącej około 200 tomów, . nych itp. 

Kurs księgowości dla inwalidów 
Jak nas informują, w drugiej poło-1 następującym warunkom: świadectwo 

wie listopada będzie zorganizowany u~ończenia 7 kl. szkoły powszechn;j! 
dla inwalidów wojennych 5-miesięczny wiek od 20 d~ 40 lat, utrat~ zdolnosc1 
kurs księgowości. Absolwenci kursu po do pracy od_ 4;) proce~t„. . 
zdaniu egzaminu będą uprawnieni do D,0 poda?-1a 0 .P:Z:YJę~1e n~lezy .dołą-

. . • . . czyc: odpis ks1ązk1 inwal1dzk1eJ lub ptowadzenia ks1ęgowosc1 w przeds1ę-
0 

· K · „ · • 1. k" . . rzeczenie omisJI rew1zy1no • e ar· 
b10rstwach wszelkiego typu. skiej zaświadczenie stanie majątko-

Przez cał~ czas trwa?i.a ku~ów ka~M wyrr: wydane przez Z~rząd Miejski (za 
dydaq maJą zapewnione mieszkanie rządy gminne) ankietę poświadczoną 

utrzymanie w bursie związkowej. przez dane koło związkowe oraz włas-
Kandydat na kurs musi odpowiadać noręcznie napisany żysiorys. 

/ ' 

Na liście przodownik6w umie'ścić na· 
leży dalej Goździka Władysława; (przę 
dzalnia - zgrzebna), który dwukrotnie 
zdobył '1-sze miejsce. 

„Decyduje o wynikach: - powiaaa 
ob. Goździk - chęć do pracy i pozna· 
nie, poubienie swej maszyny, a także 
8pokojne wykonywanie swej pracy -
„bez nerwów"· Pracuję na samoprząś 
de-ach, dbam o to, by mieć zawsze w 
pogotowiu zapas walców, ftóre trzeba 
zmieniać co pewien czas. Wszystko 
mam zawsze pod ręką". 

PZPJG Nr 3 w Tomaszowie ma}ą 
wszelkie dane, ażeby stać się jednym z 
najlepiej pra(lujących w swej branży 
zakładów. B. 

Zimowe szkolenie przodowników pracy SP PRZYJAZD DELEGACJI GÓRNIKÓW RA­
DZIECKICH NA li KRAJOWY ZJAZD 

GÓRNIKÓW POL~KICH Na okres od 5 listopada br. do 31 
marca 1949 r. został uruchomiony przy 
22-ej brygadz!e „Służby Polsce" kurs 
dla przodowników pracy „SP" w za· 
kresie budownictwa ziemnego, drogo­
wego l wodnego. 

Na kursie tym uezy się młodzież, któ 
ra podczas pobytu w brygadach dała 
przykład w pracy i nauce. 

W ramach nauki kursanci wykony­
wać będą w terenie 5-godzinne zajęcia 
praktyczne przy budowie stopnia wod­
n~go na Odrze. Ponadto junacy uczą 

Eksport polskich ziół„ 
leczniczych . 

W okresie przedwojennym Polska była 
poważnym dostawcą ziół leczniczych dla 
przemysłów farmaceutycznych innych kra­
jów. Eksport rodzimych ziół przewyższał 
pod względem ilościowym i jakościowym 
import ziół egzotycznych. Głównymi naszy­
mi odbiorcami były Niemcy, Francja i 
St. Zjednoczone. · 
. Obecnie nowe tereny zielarskie na Dol­
nym Sląsku i w Karkonoszach dają możli­
wości dalszej rozbudowy tej dziedziny eks­
portu. 

W roku 1946 wysłaliśmy do 6 krajów 11 
gatunków ziół wartości blisko 60 tys. dolą­
rów. W rb. wywoziliśmy ro. in. zagranicę 
kminek korę buczyny, korzeń i kwiat ru­
mianku: czarne jagody, owoc~ jarzębiny, 
głogu i bzu czarnego oraz w mniejszych 
ilościach liście brzozy itd. Wartość naszego 
eksportu w rb. przekroczy sumę 80 tys. do­
larów, Obecnie Polska wysyła zioła leczni­
cze do dwumu;tu krajów. 

się matematyki, -rysunku technicznego, 
materiałoznawstwa, organizacji i bez.pie 
czeństwa pracy, wychowania obywatel­
skiegQ I fizycznego. Podczas niepogody 
I w dni mroźne (temperatury poniżej 
l O stopni C) ćwiczenla praktyczne bę­
dą się odbywały pod dachem. 

Po ukończeniu kurrn absolwenci 
otrzymają tytui przodownika pracy i 
zostaną przydzieleni jako fachowcy tech 
niczni do poszczególnych brygad „Służ 

by Polsce". W sobotę, dnia 6 bm. pnybyŁa do Polski 
W okresacn zimowycn - przez na· grupa radzieckich górnillków, którzy wezmą 

stępne trzy lata - przodownicy pracy udział w obradach II Krajowego Zja.Wu 
kontynuować będą naukę połączoną I Gómi.ków Pols'kich. . 

· · · l ty 1• ' • in·1 W skład delegacji górn.ilków va:d7Jieckich 
Z ZaJ ę~1am1 pra { cznym na specJ a . e wchodzą: przewodniczący delegacji I. B. Sza· 
zorgan1zowany~h, kur~ach . w zakresie~ lachin, sekretarz genera,ln.y Centraillnego Ko· 
licealnym. Po Ich_ ukonczemu otrzyma- m~tetu Związku ZaIWodowego Praoo'Wlllik6w 
ją tytuł technika budowlanego. Prz.emysłu W~glr1"."ego zachodni1ch ~gów 

Nauka na kursie !est bezpłatna. po- Zw1ązk;u RaclZJ1eck1ego, p. ~· Oza;,ow, rębacz 
d 

. . . . . kopalru nr 2 Zespołu „Stahnugol , niagrodczo 
na to JUnacy. ot:zymu3~ ~yzywieme, ny premią stalia:wwską, Ł. I. Borysk!Ln, kderow 
iakwaterowarne I ubrante zimowe· I).i.ik Oddziału w kfypa.1ni nr 30 Zespołu „Do 

nugal" deputQwaJ!ly do Rady Nai!WYiJszej 

Czas pomyśleć o ulicy Spalskiej 
RSFSR oraz sekreta.rz delegacji E. K. Ale'k­
s1ejew, sta'fszy referent Odd'Zliiału Wszech· 
związkowej Centralmej Rady Związków Za· 
wo<i<Jwych. (WCSPS). 

Ulica Spalska jest jedną z najbar­
dziej uczęszczan~ch ulic w mieście. Tru 
dno się temu dziwić: codziennie przepły 
wa przez nią cały potok osób, udają­
cych się do pracy w fabryce sztuczne­
go jedwabiu. Dosłownie przepływa; 
poniewa* przejść tą ulicą w 

1 
okresie de 

szczów jest rzeczą niemożliwą! 

Zarząd Miejski jak najrychlej wl­
nien zająć się sprawą noweg0 chodni· 
ka dla tej ulicy. Po wykończeniu chod­
nika na ul. Wesołej, które wkrótce na­
stąpi, należ.aloby rozpocząć prace wła­
śnie przy .ul. Spalskiej. Ostatnio do Z:a­
rządu Miejskiego wpłynęły liczne pe· 
tycje robotników PFSJ Nr 1 w tej 
sprawie. 

ZGON HELENY ZBOI:tQ'SKIEJ • RUSZKOW­
SKIEJ 

W Kria.kowie zmarła jedna z nadwybiitn;iej 
s:z.ych śpiewaczek operoWJ"Ch Helena Zboiruikia 
Ruszlwwsik1a, 

Urodzona we Lwowie, jako córka: adysty 
dramaityC'Zl!lego M&rcelego Zboińsikliego od 
najwcześniejszej młodości poświęciła się stu­
diom. śpiewaczym, Po dłużseym pobycie we 
Włoszech, powróciła do kraju. gdzie izajęła 
czołowe miejsce wśród polskich śpiewaczek. 

W Szkole Przemysłowej PFSJ Nr 1 Rus.z.kowsika święciła równdeż tńumfy w 
oper.ach zagranicznych we Wiedniiu, Madry· 

-cie, Barcefonde i Mediolaruie. W ostaitmdich la 
Do szkoły przyjmowani są wszyscy tach była profesorem Państwowej Wyższej Prócz szkóły podmistrzów PFSJ Nr 

1 prowadzi również szkołę przemysło­
wą na poziomie szkół średnich. W dzia 
le włókienniczym tej szkoły pobiera 
naukę 90 młodocianych pr'aco,wników 

fabryki obojga płci. Część chłopców 
kształci się na przyszłych metalowców 
- ślusarzy. Nauka w szkole trwa 3 Ia­
ta, przy czym obejmuje wykłady teore 
tyczne i zajęcia praktyczne w fabryce· 

ł d b · f b k" kt' · Sz;koły Muzycznej w Krakowie. m o zi ro otnicy a ry I, orzy µiaJą Zmarła odz111aczona · była Krzyżem Oficer· 
chęć do nauki i wykazują odpowiednie skdm Polonia Restituta. 
zdolności. Dla tych, którzy nie ukończy 
li szkoly podstawowej, zorganizowano 
specjalną klasę przygotowawczą. 

Wykładowcami w szkole są technłcy 
i inżynierowie - kierownicy oddziałów 
produkcyjnych. 

PRZODOWNICY PRACY 
W IWLEJNICTWIE OTRZYMALI PREMIE 

Złóż ofiarę na Pomoc Zimową 

W Jarocinie odbyła się uroczystość wręczenia 
premi~ pieniężnych i dyplomów uznania 42 
zwycięzcom kolej'.>wego współzawodnictwa 
pracy na terenie całej d)"rekcjli, pcxzmańsldej. 
Wyróżntleni kolejarze prrekroczyli poważnie 
normy na wszystkich niemal odcinkach pra­
cy, m. in. !O-osobowy zespół, zatrudniiony na 
stacji Jaxooilll w służbie ma1I1ewrowej uzy· 
SJkał 207 procenL normy, przereb.iiając 9,365 
wagonów. 

Wydawca: Woj. Komitet PPR w Lodzi. Komitet Redakcyjny. Red. i Adm. Lódź, Piotrkowska 86. Telefony: Redaktor Nacz. 216-14 Sekretariat 254-21. Red. nocna 172-31.t 
Dział 0'1'łoszeń: Pfotrkowska 55. tel. 111-50.Konto PKO Vll-1505_ :Z:<>ld . Grnt. RSW „Pri:isa". Administracja nie przvimufo odpowiedzialności za terminowy druk oglosz,eń. 
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Państwowy Teatr Powszechny 

~ś
1

~-~~~!::p;:~52~.Nad~~j:.~0·S& W Poznan·1u wygrywamy 12.: 4! 
TEATR „SYRENA" Traugutta 1 

Dziś o godz. 19.30 „ PANI PREZESOWA" C h d' d 1•' k h •' k • • , d • • 
Teatr „OSA" Zachodnia 43, teL 140-09. zec om o a 1smy pun ty w wagac p1or OWeJ l sre nteJ 

. W dni powszednie o 19,30, w niedziele 0 16 M'Lędz.ypańsiiworwe spo1tkande bokioorsk1ie 
1 1.9.'30 komedia muzyczna p. t'. „PEPINA". Od Polsk8; - <Aechosłowacja rozegrane wczo­
dz1s - prB:cujący 50 proc. zniżki, I r":j w100Z?rem w ~:zmamu. p.r~yniosło wyS-O 

chowi: 
Do najładttll'.ejsrzych spotkań należ,a~ wal­

ka w wadze muszej pomiędzy dos;konałyim 
Majdlochem (CSR) i piotrkowianinem Brzó-

1 

ską . Brżósika jakkolwiek może nie zasłiużyq 
na zwycięsbwo, pokazał dobry boks, a jego 
wiellk:a ambicj~ w walce, żywiołowość ·V s.iJ· j 
ny cios przeb')jem zjednałY mu wcroraj wie 
l<U sympatyków wśród publiczności poznań- I 
slkiej.. 

kie zwycięstwo inaszym rp!JęŚow.rz.om. Czes\li 
MLfN. A przyjecha.lt do POZtnltl'lia osłabieilli. bniaUciem „ doskoaiałE!9o Tormy, wskuitek czeg0 nie do­

S7lo dl() na idekawsrego spotk•an!'ta To=­
Chychła. Czesi naogół wcwraj zawiedli, ,na. 
iwy.róilruienie za.siłud;yło ty1ko diwóch Ich 'fe 
prezentantów: Majdloch i Kelner. Pierwszy 
z nich 111Jiezbyt zasłuże!lfe przegrał z BrzQ.:· 
ską, drugi zaś niezbyt przeikonywuijąco po­
konał Antkiewic?.ld. 

ADR:(A - „Aleksander Matrosow" 
godz. 16, 18, 20, w niedz. 14 
film dozwolony dla młodzieży 
program na dwa dni 7-8 

BAŁTYK - „Zakazane Piosenki" 
godz. 17, 19, 21, w niedz. 15 
film dozwolony dla młodzieży. 

BAJKA - „Cyrk" 
godz. 17,30, 20, w niedz. 15,30 

Z naseych pięściarzy najlepszą formą bły 
~ę!d: Chychla i.„ Klimeckit. Ten starszy 
już „pan" w spotJkan~u z dużo młodszym od 
siebie Czechem Livail!Sky'm wykaza~ tyile mło 
dzieńczego mpału do walki, że porwał całą 

Na zakońcrenie podajemy wyn:iiki techni­
czne wczorajszego s.potk.ania. 

yv wadze muszej BT:zióska (Polska) wy­
pu~ał ~ idk>cha (CSR). 

W wadze koguciej Grzywocz (Pol!skal) wy­
pU'nktował MuSllaja (CSR). 

film dozwolony dla młodzieży 
GJ?~A - „Program aktualności 

i zagr, Nr 37" 
kraj. wildown'ię i sprawił jej S1Wym 71WYcięstwem 

boda i najwiiększą lll!ies.podiankę. 

W wadze piórBrowej Aintlciewicz (Pols'ka) 
przegrał z Kelnerem (CSR) 
W wad'Ze lekkiej Rodak (Polska) wyg~ł 

z Sadkiem (CSR) 
godz. 11. 12. 13. 16, 17. 18. 19. 20, 21. 

HEL (dla młodzieży) - „Aleksander Matro­
sow" 

W wadze półśredindej Chydlł'a. (Polska) 
wygrał z KroC7lalkiem (CSR). 

godz. 16.30, 18.30', 20.30, w niedz. 
program na dwa dni 7-8 

Jeśli już mow<ł o ntesp'.Jdzianlkacll, to 
brzeba zaZ'llaczyć, że p'l'zegra:na Antkiewicza 
w spotkaniu z Kelneirem zaskoczyła całą wi 
d<>wn!ię i zdaniem WtlękS7;0śoi nie była ana m 

14,30 shlżoną. Pub1icz.ność poz:n.ańS\ka, która, trzeba 

W wadze średniej Pisaxski (Pol.ska) prze­
g.rał z Svarką (CSR 

W iwadrze pól:.ctięl.ildej SzymUlre. (Polska) 
pokonał Rademachera (CSR). MUZA - „Oetatni mohikanin" 

godz. 18, 20 w niedz. 16 
film dozwoloiny dla młodzieży 

POLONIA - „Ostatnia Noc" 
godz. 17, 19, 21, w niedz. 15 
film dozwolny dla młodzieży 

PRZEDWIOSNIE - „Ludzie bez skrzylieł" 
godz. 20, w niedz. 16 
film dozwtilony dla młodzieży 

ROBOTNIK - .,Narzeczona z Turkmenii" 
godz. 16.30, 18.30. 20.30 w niedz. 14.30. 

, film dozwolony dla młodzieży 
REKORD - „Romans Pajaca" 

godz. 18.30, 20.30, w niedz. 16,30 
film niedozwolony dla młodzieży 

ROMA - ,.Kwiat miłości" 
godz. 18, 20. w ni~dz. J.6 
film dozwolony dla młodzieży 

STYLOWY - „Iwan Groźny'' 
godz. 16.30. 18.30. 20,::JO, w niedz. H.30. 
film dozwolony od lat 16. 

SWIT - .. Na morskim szlaku" 
godz. 18, 20, w niedz. 16 
film dczwolonv dla mło1hieżv 

·TĘCZA - „Zakazane piosenki" . 
godz. 16.30, 18 30, 20.30, w n.ied:i:. 14.30 
film dozwolony dla młodrleży 

TATRY - „Przeczucie" 
godz. 17. 19, 21, w niedz. 15 
film dozwolony dla młodzieży 

WISLA - „Tch6rz" 
godz. 17, 19, 21, w niedz. 15 
film dozwolony dla młodzieży 

WŁóKNIARZ-„Przygoda na walfacjach" 
godz. 17, 19, 21, w niedz. 15 
film dozwolony dla młodzieży 

WOLNOSC - „Ostatnia Noc" 
godz. 16, 18, 20, w niedz. 14 
film dozwolony dla młod:r.ie~ , 
program na dwa dni 7-8 

ZACHF.TA - „Pojedynek" 
go.dz. 18,30; 20,30, w nied.z. 16,:m. 
film dozwolony dla młodzieży 

. 
UWAGA, STUDENCI PEPEROWCY WYDZIA 
ŁU MATEMATYCZNO - PRZYRODNICZEGO 

Dziś o godz. 19.30 w lokalu stołówki Komi­
tetu Łódzkiego odbędzie się zebra.nie Studen· 
tów Wydziału Matematyczno • Przyrodniczego, 
członków PPR. Obecność. obowiązkowa. 

ODCZYT 
Klub społ.-lit. „Wieś" - Piotrkowska 133, 

II piętro, wznawia wieczory dyskusyjne. 
W najbliższy wtorek, dn. 91. 11. b. r. odbę­

dzie się o godz. 19,30 odczyt prof. Władysła­
wa Strzemińskieoo p. t. „Przemiany realizmu 
w plastyce". 

"lo§aC 

Arko-Metalowiec 6:0 
O misttzostwo klasy C Arko p:.,konalo 

drużynę Metalowca w stasunku 6:0 (3:0). 
Bramki uzyskali: łuDżniewski 3 oraz Gór­
r.v, Marchwicki i Klimecki po jednej. 
Arko pruwadzi w swej grupie, mając 8 
r, unktów i stosunek bramek 18;3. 

Piłkarze „Budowlanych" 
zwyciężają 

Na boisku DKS rooegrano spotkanie to­
warzyskie w piłkę nożną między ZKS „Bu 
c":owlani", a II-gim Ogóln<Ykształcacym 
Gimnazjum i Liceum dla Dorosłych w Ło 
cizi. 
Drużyna „Budowlani" odniosła z~cię 

.5two w stosunku 5:1 {0:1). 

D-028754 
• 

Pl"ZY2lIW.Ć ma się na b'Jksie przyęlia również 
protestem Wj!IIllik waJik:i. PisaTSk!iego ze Svar 
ką, w której zrwycięsof.iw') przyznano Cze-

Liąa · 11'oszą•owo 

YMCA -

W wadze oiężJkiej Klimecki (Polska) wy­
pu'llktowia.ł Livemslky'ego (CSR). 

TUR 50:32 
Rozgrywki o mistrzostwo 1'igi koseylro- , pod każdym względem. TUR mJi.a.ł jedynne B ó k (~,,.„.,,.,.,:.,.,., d 

1 
') · 

wej rozpoczęły się między zespołamti. lokal- dobre momenty Ilia początkU drugiej poło· 1 .rz s a. rugi o . eweJ wczoraJszym zw~-
nymi. YMCA pokonaŁa TUR w stoS'Ullilru I WY. w zespole zwyoięsilcim mimo w~stko cięstwem nad MaJdlochem (CSR) wysunął się 
50:32 (28:17). YMCA bym lepszą drużyną dał &ię odcruć brak Maileszewskiego. na. czoło naszych pięściarzy w wadze muszej. 

Liqa. liąa ••• -
ŁKS remisuje z Polonią (Bytom) 3: 3 (1 : 1) 

Bramki dla łodzian zdobywają: Baran 2, Patkolo 1 
W meczu o mistrzostwo Ligi ŁKS nie roz- Sędzia Kukuckl (Gdańsk). Widiów 10.000. ŁKS: Szczurzyński, Włodarczyk, Luc II 

strzygnął spotkania z Polonią bytomską, uzy- Składy drużyn: Polonia (Bytom): Kopczyń- Luc I, Pietrzak, Kopera, Hogendorf, Baran'. 
skując. wynik 3:3 (1:1). Bramki dla ŁKS-u ski, Szmidt 1, Salik, Komorkiewicz, Lelonek, Janeczek, Patkolo, Łącz. 
z~~byl~: ~aran - 2, Patkolo -;- 1, dla Polo- Szymok, Szmigelski, Trampisz, Szmidt II, Ku ŁKS może uważać za sukces, uzyskując w 
nu. W1śmewski, Tramplsz i Sm1gocki - po 1, lawik, Wiśniewski. tym meczu jeden punkt. Łodzianie nie po-

Wisła - AKS 4: O (0:0) 
KRAKÓW, (Ol;lsł. wł.). AKS wystąpił 

w następującym składzie: Prz~wieda, Kar­

mański, Durniok, Wieczorek, Muskała, Gaj 
dzik, Kulik, Cholewa, Spodzieja, Januszek 
i Barański. AKS utrzymał do przerwy wy­
nik bezbramkowy, a zawdzięcza to dosko­
nałej grze bramkarza i doskonałemu ob­
stawieniu Kohuta przez Muskałę. 

Po przerwie „Wisła" grając jeden z naj­
lepszych swych meczów w sezonie, prze-

1111 str z ost wa hl. A 

łamała opór przeciwnika i w ciągu 12 mi­
nut (między 6-18) zdobyła trzy bramki, 
które przesądziły już o losach meczu. Na 
12 minut przed końcem padła czwarta 
bramka dla zwycięzców, którzy mieli jesz­
cze wiele sposobności do podwyższenia wy 
niku w końcowych minutach meczu. 

Sędzia Stachiewicz (Toruń). Widzów o­
koło 20 tysięcy, w tym dużo przybyszów 
ze Sląska. 

nadal ,,Concordia'' 
na czele tabeli 

trafili w należyty sposób wyzyskać okazji do 
istrzaów. Bramkanz gości obron4l !lli!IWe't w 
pierwszej połowie niezbyt silny strzał Pat­
koll z rzutu karnego. 

Najlepszym graczem na boisku był Patko­
lo, który kierował ofensywą ŁKS-u. Łącz na 
skrzydle zawiódt W drugiej połowie z powo 
du ostrej gry gości, ofiarami kontuzji padli: 
Baran, który po kilku minutach powrócił na 
boisko oraz Hogendorf, którego zniesiono do 
szatni. 

Zawiodła również trójka pomocy ŁKS-u. 
W defensywie najlepszym był bramkarz 
Szczurzyński, który w pierwszej połowie dwu 
U<>tnde uchronił 8WQją dirużytn.ę od pewnej 
utraty bramki. 

W Polonii wyróżnl6 należy lewoskrzydło­
wego Wiśniewskiego w napadzie oraz Kula­
wika. 

I Polonia (W-wa) • 71K (Poznań) 
2:2 (2:0) 

Wczorajsze wyniki o mistrzostwo klasy I nego - Rączko. . I Wa!'M&wa (obsł wł.) Rozegirane .,, nie-
A okręgu łódzkiego można na2wać angiel Boruta pokonała Tomaszowian~ę W sto dzielę ina stadfoilli~ WP. w Wał"SIT.aW!ie spot­
skimi, gdyż były albo remisowe lub koń- sunku 2:1. Obecny l~der :8.'beh, Concor kanie piłkarskiie 0 mietnostwo k·liasy pań­
czyły się minimalnymi zwycięstwami fa- dia piotrkows~a. potwi~dZJ.ła swą .dobrą st~e~, zakończył.~ sd.ę 'W'Ylllikiem inli.eroz­
worytów. Kolejarze łódzcy zremisowali z foTmę, zwyc.ęzaJąc w Zgierzu tamteJszego &1mzygnn~tym w ~tosUl?lku 2:2. Do ;pr~erwy 
TUR-em 1:1 (1:1), jak również w identycz- Włókniarza w stosunku 2:0 (2:0) . Goale pro~d?Jiła Po~ic>nia 2:0. ~~ 7Jdobydlli dła 
r.ym stvsunku ŁKS wyszedł w meczu ze strzelili: Krawczyński i Piłka, publiczności W1<;>n;1i h ~~ ~Mllioktl di1a ZZK -
zjednoczonymi, przyczym bramkę zdobył , 2 tysiące. Za wody prowadził dobrze Mar- ~J~:W:rowad~ s~a Micha·lik z Kr _ 
dla ŁKS-u Olejnik a dla zespołu fabrycz- ciniak. kowa. Widzów 7 tysięcy. a 

Dzisiaj o ąodz. „9•ei 

,,Lazio''' (Rzym)- „Włókniarz" (Łódź) 
Prosimy o wcześniejsze zajmowanie miejsc w hali 

Wimy·i o nie zakłócanie porządku na widowni 
Przebywają.cy od soboty w Łodzi pięściarze w Czechosłowacji, z których ~ylko jeden prze­

włoscy wczoraj „in corpore'' obecni byli wraz grali. W ostatnim meczu z mistrzem CSR „Ba.­
ze swoim kierownictwem na stadionie ŁKS-u tovany'' Włosi uzyska.li wynik remisowy 8:8. 
i z ogr~mnl'.111 zainteresowaniem przyglą.d~li sit Goście nasi do na.jlepszych swych pitłcia.rzy 
spotka.mu ligowemu gospodarzy z Polomą. by- za.liczają.: „mucht" Lepore i 17-letniego Fes­
tomskł• tucci (waga. średnia.). Lepore w Czechosłowacji 

W rozmowach Włosi nie kryli się z tym, że wygrał wse:ystkie spotkania (!), a. Festucci 
Ba.mi z wielkim za.interesowaniem oczekują. dzi będzie bardzo niebezpiecznym przeciwnikiem 
siejszego meczu z pięściarzami łódzkimi. Pod- dla. Trzęsowskiego, gdyż dysponuje on nokau­
czas pobytu u nas zdążyli już dowiedzieć się tują.cym ciosem. 

Cracovia - Ruch 2:1 (1 :1) 
W meczu o mistrzostwo ligi „Cracovia" 

pokonała wczoraj Ruch mając przez cały 
czas meczu nieco więcej z gry. 

Rymer - Widzew 4:1 (2:0) 
Wizyta drugiej naszej drużyny ligowej 

w Rybniku przyniosła im utratę dalszych 
dwóch punktów. 

Garba mia ,,., Tarnovia 3:1 (2:1) 

Warta - Legia 4:1 (2:0) o tym, ~e d~~sieJszy ich przeciwnik - ~rużyna Drużyna. „Włókniarza." wystąpi dzisiaj 
'! Wł6kmarza. . prowadzi w tocz~cych . się dr~i- wzmocniona jtilkoma. zawodnika.mi ze Zrywu 
zynowych mistrzostwach Łodzi i cieszy się lódzkie o. Rozegrane w Pozn.aniu sp~tkanie .o mistrzo 
dobrą ma.rkt w kraju. Włosi jednak to stare g stw<;> extraklasy panstwoweJ pomiędzy po-
wygi ringowe, to też absolutnie nie wydają. Ze względu na spodziewaną dużą. frekwenc· znanską Wartą a .warsza:wską Legią zakończy 
się być tym speszeni. Dzisiejszy występ w Ło- ję organizatorzy proszą. o wcześniejsze zajmo- j ło się pewnym 1 zasłuzonym zwycięstwPm 
dzi nie będzie dla nich debiutem. Przed przy- iwanie miejsc, aby spotkanie moiło sie rozuo· Wartv w stoi.;unku 4:1 (2:0). 
Ja.zdem do Polski Włosi storLvll kilka meczy czać Dunktualnie o iodL 19-e' 
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